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Telełonyi Redakcyl Ne 24-64. Admlnlstracyi Ne 16-72- 

Rękopisów Redakcja ais ■ wraca.

Niedziela 17 130) listopada 1913 r. R o k  VII)

Administracja otwarta od g. 10—4 po poi. i od 5—7 
wieczorom.

Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-eJ wieczorem.

W I N N I K  K I J O W S K I
PISKO f O L l H C Z U  SPO ŁECZNE 1 L I T E B łC K I I .

sale*. a-rarL pćłroe«. rte . 
PRENOh&NATA, W  krą]* I -  3 . -  8 , -

'ła granlaą 1.5# 4.50 • — 18—.
Z a  rtu la n ą  a d r e s u  S C  k«i>.

lob jego j  irjaJe
40 k., *a tekst 20 5t. Nl 

sza petit, sz każdy ra*. Wa . 
no* I W tekście wiersz -etitowy lub jego ml. ce 1 rb 
Zwyozf-Jne małe: es teksico* od wyrazi po 4 k., p* 
•aukiwuiie pracy pe 3 k., przed tekstem pra.żójor 
Coląstsni* po 10 rb. ed tysiąca 1 kei zta pocztowe

Itjimer pojedyńozi Ó kop.
PrtBinsratą I ogle^wnia przyjmuje Adminlstrucyi

CENT OBŁOSZLN- Za wiersz petitowy -lub « •  
pnodjteisiem 40 k., *a tekst 20 k. N£&R0L0GItw40 k 
od wiersza petit, za każdy ra*. W rubryce .Maoem

r.fp. 12171

K lem en tyn a  S fG ły h w o e a
pa e ła g ia ] i cU żk je j oh oro^ is  z s ia rta  w  B »M łyozow ..i 

■  piątek Ania 15 (28) Katopnila.
Ekfcpcrtaeya zwłok do Parnego Kościoła odbędzie się w niedziele 
d da 17 (30) lutepada. Brgrzeb w poniedziałek, o czeaa zawia- 
dim a ją psgrążeni w smutku

Mąż i dzieci. 
Cl a ubite zap ro szen ia  ro zsy łan a  nie będą.

li eatc Po lak i, ii, S.
W /stępy gościnno

3ana Pawłowskiego
W niedzielą dnia l?-go  listopadi

M W I C E K  I  w a c :
komedya w 4 akt. Z  Przybylskiego.

G r a

8/ LA KLU8U „OGNI
WO* (Kreszcz. Nr 1J.

«rutalentowanego 
trety i reżys teatru 
Małego w Warszawie

U
4 akt

ANO NS. W e u ttrek m m  6  0  f f  P  ^  Jdifcaedya w
dn-i 19  gt listopada || w  I  ś  w  w  (  «  3 «ktaco St
lliedr/yriakirgo C e n y  m i o j s c  z w y c z a j n e .  B 'ety wcieśniei 
sprzedaje księgarnia W . Idzikowskiego (Kreszczatyk Nr 3 5 ),
a w d rrń  przedstawieniu od godz. 6 -ej pp. k s a  teatru.

D trL .4 y a  
#« ilu ls la lkoats .n  l o / g  « r a ” :

Dziś o godz. 1? im. 30 1 0  pał. na rzecz Towarzystwa Pamoćy niezamożnym 
uczenieow Kij. "'unduklejowakleiro g imn~ zyum „M iasnotan in  Haiaoh- 
oSwe"a** w  ą akt. (Coay zwyczajne). WieCzrrem o g. 8 na 15 „k *p « lu « .s  
1  łomk i*wy« kaas. ;W 5 aktach (Ceny *wycz*jae). Dni* 18 go ogólnie 
przyat. p n ed s t „ ł a  uiut am l” a  1  atl Da. 19-go „G n iazdo  a *«a  
c h o c k ie ”  w  5 *n . Dnia 20-go przedstawię ci a nie b?ar>e. Dn, 21 w ie
czorem „ H -a t tro ió " . Dn. 22-go benefi* Pu lew lckiej- O strowskiego , b u 
r a * ”  w 5 *k:. Dnia 23 na rzecz niezamożnych atudentów medyków 
^ go kiirc. Hmwersytstu sw Włodzimierza „  J rw i»ko>  w 5 alt. W  pró 
hwb: Daudet „ l a a i a  Rum * >t»n” A  5 akt Rysikywi „ I t ie r a s .e
k r o k i  . S. Juszk!fv*'.cta , , la x * t i . r ’-, jtSiI- ty .(* nabyć.a w  kaaic< ud aoaz., 
t 0 - fl vi; ' ?odz 6-ej >;«t keńc* przedstawienia. I

1 * * * ■  M i e j s k i ,  ę X ‘ EA TJ'> ; 1
Palś d Hi. 17 po Ptvł po Ce-narh cgSlcie prz/st. „Faust” . Początek o *  ! 
32-ej J pci ro poi Wiccaorero po cen»nh iwyctaiu. Po-
c z,t k o go.ir 8 wieca. Jutr* M-go 1 > „R IBo l»to » , 2/ „H yoerskoA ó  
w i e s i t * M 4 rt. Dnia 19-gn „M ignon” . Dnia aj g>» w południe .A ida < 
wie<*.*o:«m , ;EhflwWgjnt 0 . iau in” . Dnia 23-t# ,Op«iwieAoi

K lu b  PrikS ii l }O g i i v f f i u
w piątek dn. 29 go Listopad# (willa św. Aadtzeja) 

odbędzie s; ę

Z a b a w a ,  t a n e c z n a
(Andi*zojlci,)

na r**cz P-^ak^gu Towariyatwa kolonii letnbh 
paosątak punktualni, o godz. 9-aj a iao ioraM i.

BdeSy pojed^ficze i>o 2 tb 10 itop,ftmUjne po 5 rb. 30 kop. i studen
ckie po 50 k., są do nabycia u czior.kdw konaitetu i przy wejściu do sali. 
3  )ired iż jłdwna u ur» ir8a K. Wtlko«rewskiego— B .bikowski Bulwar 
M 8 i u skarb.dka S Hjff aana — W. Żytamlerska 24. 12lh2

TC1 INĘ

J M  L o M  P l l l i i ] ’ ’
Krezzczztj k róg B tsa ra b k i Nr 47'1.

P rzyjm u je  na lokaty gotówkę nn to r-
m in y .

P ł a c i  7 1, w  s t o s u n k u  r o c z n y m .  9tt34

W n i jn  ffligazynie bo ta j OŁauiiktury

J . T ! p i k i n o

K r e s z c z a t y k  N r  2 2 .

Ha sezon balowy otrzymana ostatnie 
________nowości Paryża. ___

** BiDty dugnabyCla H . im j
1C8S1

Sali Klubu Kup.ackieg-i r;«7Sr„ik. K o n aw t
Q  L B  A1

Początek o g. 8!,a w. Sprzedaż blletJw u W 1 I izikowsklego, KreazCz. 35. t 

S A L A  R U ^ iiE G K A . W P e n la d z is k k  d n . 18-go Llotopada fa.

arnanogo (.jariisty J ó s c f  s  ^ U w i ó s l t i t g o 1
Dor. B e jh —cto. a  stładu F. Kuha. Początek *  gfli d * 8 it 

;:6I wiec- . Bilety u W ł. Idactltonrokiogo. 2188

ł  b m s s e  i *, w n e m w a i E G o
* ® S  M -  M a l i e k i

K i jó w , K p o s u e u a t y k  A t  S ,  »  p o d w ó r c u .  112 7
Przyj-Tiwja w t id k ie  _za*ó w ien !a  na kostyuw y c yw ilc e  i u n iform ; z ma 
te :y *6»-.r pp. Kliintn , lab  w l.sn y ch  t«b rj k josyj,sk<ch i zagr*nlczuych 
Kr j  w edług żcrnslu angielskiego___________' ____ >J Oo n ,  „ , o r .  jn * .

M O K J I lU K N O K lK M M N C K M a a jK D lO K M K IK IK N O K if f l

S5CIA0 FABRYCZNY
Akc. Towarzystwa Warszawskiej Fabryki

O D D Z -A Ł  K J O W S K I

MAGAZYN AKC TOW.

.  I r .  M  i  T .  1
PRZENIESIONY 25 

KRESZC2ATYK 29do now ego 'o b s ie r  
n la jscogo  lokalu , 

dom f

—   -------------  _ telefon 3Ł 3r,

x Mitsryaly m ilo w e , poriyery, firanki i inne.
K Ceny fa b rycz n e .

i  - i i P r j i j f f l j i
U t a p l a ł n o  k o S z t O P y o y  1 projekty nt żądanie. ^

JSTs 6. Kreszczatyk JM 6. 3099 ^
^ M O K M N C M N O K K  NCJIOKNOKNOIOK N O K N O k N O k Ń

SklaJ Fortepianów i Pianin 004
jm K e r n t o p f  i  S y n

Dostawca kijowskiego konserwator} ua Rosyjskiego Cesarskiego T wa 
Muzycznego i Konseawatoryum Warszawskiego. Kijów, Kreszczatyk Nl 33

Nk809.n Bluthner, SchrooJer, Berduks, Renisz 
M,„"n%B: i . , ‘ h r,k i Wynajem i reparacye.

TYGODFIK

„Lud Boży”
PapnSarne pismo narodowo - katolickie

z trz e m a  d o d a tk a m i:

I, Kasza Wieś, li, Gazetka dla Dzieci 
— i lii. Nauka W ia r y .= =

Wychodzi o i lat 6-cin w Kijo wie.
WA.RONKT PRENUM ERATY  

R e w i o  ■ r b .  3 .— | Pó łratc jen ie  r b .  5 5 0

Adrei Biłateyl I Adolnlstracrl. BI)#*, b j a t o  *  IU. 

Redaktor i Wydawca: X. ŻUKOWSKI

G iso rg so w sk a  le c z n ie a
T-ws Iskarzy  spoaynlistów w  m it io lo  Kijowie. 

B ioorgiowskl zaułek d im  w ł. Br 9, to lofon  17-BK. 
Odda.!*! stuły na 45 łó iak .

Sanatoryjne leczenie chorych w zakresie wszystkich Spe- 
cyalnosCi. Gabinet elektro-wodolecznicry. Wanny słoneczne 
i powietrzne. Pr:’y lecznicy dwóch stałych lekarzy. Opłata za 
Całe utrzymanie 1 opiekę lekarsl ą od 3 -8 rb. za dobc.

Przy lecznicy am bulaioryum (ReitaruK t 12). Przyjęcia 
dla przychodzących cho yca vF zakresie wszela.ch speCy l  uścl 
od 9 — 4 popołudniu codziennie. Badanie riamek, służby, szcze
pienia, w rtrz}k iw an ia. Opłata za konsultaCyę eO kop.

8 ł « o y «  dazyL isaoyju j. Dezynfekcya tu.rszkaó, loka
lów, ubraó, przeam otów, sprzętów domowych i t d. Po rzeczy 
mające uledz dczynfekcyi w kamerze dezynfekcyjnej stacya wysy
ła specyalnego dezynfektora. Bezpośrednia des? • rzeczy na Jti- 
Cyę nic jest dopuszczana. Zgłoszenia należy nadsyłać oocztą 
(Gieorgiewski saułek J* 9) lub zgłaszać się telefoniczoie 17 55

Warunki drukowane wysyła »ię na pierw ue żądanie. 1993

MIKOŁAJOWSKA II, 
TELEF. 10-48.

o n DODE
Ponownie otrzymano z  P a r y la  balowe tualety i

11180 E le g a n c k ie  f u t r a .

L E C Z N I C A  C h iru rg ic z n a  i T e ra p e u ty c z n a
w Kijowie przenirsiona została z Bulwaru B tikowskiego Jś 4 do s^ecyalme zbudowanego gma
chu przy ul Puazkina JMS 22 A W oficynach, telef. Nz 13  94. Dla dtp. ,K:jów— Lccbit*. 
Lecznica posiada nattęoująre oddziały; a) i*rz ;oh od n i, dla chorycn niez.możnycb 1 płacą 50 sop 
poradę, b) łóćk * s ła ł*  z  utrzymaniem i dozom m  aapitalowym osi a s l .  d o l  rs . na dobą, 
C) gabinat f iz y a iry r^ n , do leczenia woaa, światłem  ̂elektrycznością, pod kierunkiem dr. Z. Gilewic ta 
d) emsHotoryum radowa do leczenia artretyzmu. rcumaty t̂na i t. p., pod kierunkiem d iz 1. Hoff
mana, c) Praoownig do bsaaA ohamiozrtyoh I baktaryoleglozoyoli dla celów dyagnostyki le
karskiej pad kierunkiem dra A  Modrzewskiego. I rzy lecznicy odeszkają uwsj lekarze. Bliższe szczegóły 

u lekarza dyżurującego lub u dyrektora lrćzuicy d ra M. Pieńków**, ego 549

Skład kofwnek

płótna I bielizny
Nowo 01 7vmate: 
Dywany, firarki,

Kijów, róg Lun. 
rabskiej i Kresz-

j -  ■ a ■ i i  asa ’ Wejść,ty saW I U lllJBy front, z Kreszcz.
Firma egz. od r. 1882. Telef >ł 11-57. 

r,.le ły  '.iuio«?e i parusynowe nwtomatyaana.
0 »rusy, chodniki, makat;-, ohuatSTi o e»burskie 1 sukienne. Plady. 
Kcłdry w»t-wan<, pluszowe, z wielbłądziej wełny. PoAoaoohy
1 wyroby trykotowe, wrlniane, fil d’ecosse. Ręks^lfizk1 i kamasze. 
Bielizna hygicnictm p?of. d ra jegera prawdziwa studigardska. B‘e- 
ltzna damska, męska, dzteciaua, wyprawa gstewa i na zamówienie. 
Jaroaławskia I kostrom skis 1 rótna najlepsze wyroby w Rosyi. 
Bielizna stołowa t> pościelowa. Do hyoropatyi, płaszcze, przeście
radła i ręczniki. B^wałniane tkaniny f.b yk Morozowów, barcha
ny białe i kolorowe. Korona! m^re-ki, hafty »B oderie'. Szale, 
ko ynki z fauszony. Puch pierze i wata .rełmaoe, również 1 in. to-

swary w dobrym gatunku po cenach umiarkov.uych i stałych. 
Oddziałów nie posiadamy 7659 Oddziałów nls posiadamy
Hijów K rrs io za tyk  Aft 29, bal-ół« go w e jjo la  f.■oslos o.

m  BABUL PIi it a tu ; iiU H iH H j tu iiiira « )
FISHARMONIE pierwszorzędnych fabryk, GITARY, BAŁltŁAJKI, 
MAH0CMHY, IKRZTPC e , GRAMAFORT 1 płyto. U U n  n^tozmait- 
szych wyaan i uboni men nut Poleca po cenach batdzo uniarkoeranyęb 

S ł i jn  y skład In n r im s s i tw ssnsyom yoh I ast 
«  «

. J .  J I N D R 1S E K  w Kijowie
Krcszcr-tyk ąi. Bel-Etage ______ _5?5 Oddział w brku

. TYGODNIK ILLUSTROWANY“
rpróCz drukującycn Się powieści: Wł, St Reyuanta; .INSURFKCYA* 

W. Siersizewsklego .BENIOWSKI*,

nabył wyłączne prawu i w drugie* półroczu 1913 f, 

r s zp io m ls  srak  najnowszej powieści

HENRYKA SIENKIEWICZA

„POD DĄBROWSKIM”
Swietay batalista WOJCIECH KOSSAK zilustrował powieść Sien

kiewicza w szeregu Kartonów kałarowyoh, które stanowić będą

PREMIUM SPEC YA LN E DLA W SZ Y ST K IC H  PRENUMERATORÓW 

.TYGODNIKA ILLU SIRO W A N EG O *.
Redakćya .Tygodnika Illufltrowanego* ribyłk , ozałtałą niewielką 

ul liczbę egzemplarzy znakomitego dzieła prof. SZYMONA ASKENA- 
ZEUU

„Książe Józef Poniatowskî ,
które prenumeratorzy .Tyg-dnika Illustrawanego* mogą nabywać po 
znacznie zniżonej cen ■ Rb. 1.46 rap. za egzi.kpiarz jcł oprawy 
l Rb. 2.50 k«pn w pięknej okładce Ozdobionej ».yCiskami. KuS ty 
przesyłki i opakowania kop. 65. 10217

Rok Polski
w tyciu, tradyeyi I pleśni

JPrretU taw il

Z y g m u n t  M l o y s r
WyduP i  drugie pecanotcne z 40 rycinami 

Cena rubli 5.

OH m u n r a t e ć w  „O ziea iik i EJ;nwskisgc“
4J I  (l  PS26«ylkĴ J.

^rracać .■« należy do id r.1 ialracyi tDzienuika Kijowskiego •

a fe n ą d o i i  m> ka i d ; a  4oni»  gmlnMha

ZYIHUiTA 6LISERA
|n«t a a ljca śy ljo sa lr la s ia  a w * * i  .ml| ■  M w k l s n j

U D Q S F . Q N f l L D N Ł
i N fiJE K O N O n ic Z N iE jS Z C  

KOMPLETNE URZĄDZENIE

JPŁCYALN IE W YKCNYW A

K ijow sK A  Fa b r y k a  Ma s z y n ,

KOTLARNiA.ODLEWNiA ŻELAZA i STAlI

„F. P^ULT
KiiowPKtDStflwiwsKrt 35 Telefon3 0 - ^

Jedyne wocy prawdziwe ze żró 
dr.ł należących do rządu

1
m X . S i

1 H O PITAL
Nazwa każdego źródła jesi ra e- 
tykietce i na k-rku butelki Każda 
butelka zaopatrzona ety
kietką n* szyje" Vichy, 
etat, szafirotrrą okrągłąf 
gwarantującą jej auten
tyczność. Produkty z so

li wydobytej' ze źródła.
Sels \
Pa.tillei Ń
Comprinoet )
Można nabyć we wszystkich apte
kach i ‘ kładach apttez. 8104

Yichy etat.

„ H 9 W A  C Z Y T E L N IA ”
L  Rakowskiogu. Kijów, Włodzi
mierski Nr ?t,. Zaop nrroua we 
wszyrt. nowości beieu ;St. aut r̂. poi. 
obcych. Otwarta o l g 10 do 7 w. 

or-ÓCz niedziel l świąt 9215
L e k a rz  t on ty *  ul

Witold Bhchman
z -Vae*Tawy na fiś e  osiedlił się w 
Płaskiro wie na Podolu i przyjmnje 
ćhory.h codzieanie od 10 do 2 l o i 
4 do 7 ul. Aptekarska dom R#ch- 
szmira wprost Syndykatu, 11986

Ha weiiitlo, w 4-dh wielkich to
mach etdoaalr oprawionych, nagra- 
bzona przez Kasę Mian .wsklega, o- 
(lojmująCa kilka tysięcy artykułów z 
auttraeyasJ. i nut.mi, w zakresie 
Falskich i litewskich dziejów kultu
ry, pr* w, oiyc afu nasadowego, Sztuk 
l aauk, uzBLajch 1 ubiorów, zabaw 
i gier, muzyki i pleśni, numizmatyki 
i etnograf! żydL nubUozncfo, ryd^r 
lkieg~ rolniczego, kościelnego i ło
wieckiego z ę Cl: wieków ubiegłych. 
Podręcznik w kktdym dama keniMz- 
oy bezwarunkowo.

Nąjwlękśzy r» w >  przs .złości 
polskiej, profesor AlerSisaer Brud - 
ner, tak pisze (w .Bibliotece W a; - 
szewskiej*) o Lscyklopedyi Glogera: 
.Równie p*xytec-ncgo, Ciekawego 
i pouczającego wydawnictw, nie 
sposób pomyśleć! Znajdzie w nicm 
Czytelnik Skarbiec rzeczy własnych, 
s atóri _h się częsta słyery, a mało 
wie. 1 nabierają te szczegóły nowe
go barwnego łyda I lwi zrzesza się 
zamierzchła prteszłosć, i biją óo 
niej blaski i słyuhać Jej gloSy*_

Lekarz dentysta
T E R E S A  U W C E E L C Z O f f A

pri^fmuje ol 10 do 12 i ?rd 5 do 
TreehświatitieDk# 18 m 6. 120,
^ ą f lM M B R G B H M m

Nowy Pierwszorzędny 
Z a k ła d  P s g r z s b o u y

M. JAKUBOWSKIEGO
W .•W aaylkow  IB, róe 
R *gnied ., t a l o f .  39  5 G .

_______  t2104

l t

Cena kaiggnraka rb* tb* sojp

ii pisiuienlgiew „Dzismlki Kljbwskiigs'*,
gumcwiię^ycs dziwie w AdminUtracyi pisma, : s »  zsiztii 4s rb. U. 

Ra prawyłką psute wg żoiąciyi caisij rt. I

m u

kijowsk paw. w okalicy Rtyszczo 
z p_ jkuą rezydenfiyą lub bez ti 
wej. W  pobliżu 3 cukrowul i pi 
Stani na Dnieprze. Majątek dob 
aultury, ms^e być odlmy ty 
pewnemu dzierżawcy bez pośre 
ków Bliższe zCze^óly ul. Tri® 
<wlatltlclska Nr 8 m 14. 12

ny i inne r  tliuy 
'  pokojowa w olbray-

S S a t t e s i s a
M.-Błagowieszczfńłka 10ą 11807

Jampol - Podolski
prenumeratę 

„Dzionnika Kija jraklof •~1
pzjjm ijo  811

W l. Biesiekierski
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iiO echo 
odpowiedziało

Nfe było takich daiwuycb, kłórzyby mie
rzyli każdemu siowu dypłuuacyi. Ani pierwszy 
głos m ii i t a spraw z-.granńzaycb w delega
cjach tu m y  acko-węgierskich nie b jł  aa  to 
prceznączoay, żeby u ókryi.tć  jaki<-ś nieznane 
dotychczas tajemnice.

W szyscy a a w io  wiedzieliśmy o tern, co 
hr. Berchtołd z namaszczeniem cpow iadił dele
gatom we&iebkim w  małe) *«lcc o ia istra  a ia- 
tere w Wiedniu pray ulicy Binkow ej.

Nie zwracanooy na to zbyt wiele uw*gi 
gdyby poza temi słowami nie k iy ły s ię  Zamiary 
na przyłzfoić.

A  chocia* pewien polski palii* k w Wie* 
dniu twierdzi), że br. Berchtołd w m e ] mówią 
politycznej nie robił poiitykl, lecz uprawiał hi* 
itoryę to jednak zauważyć g o jiź  Wę, ie  moue 
tam była zła polityka, a!e h storya z pewnnćóą 
była jeszcze gorsz 1.

Nie oto więc idzie, co hf BercLtold od 
krył z rąbka tajemnic dyjlom atycznycb, bo ną 
to był za ostrożny i za dobry dyplomata, aby 
powiedzieć cokolwiek, czejcbyśm y i btz tego nie 
wiedzieli, ale idzie o to, dlaczego pewne sp ra
w y podnosił, in re  zbywał milczen;em, pewne 
stosunki dyplomatyczne wysuwał do znaczenia 
p d  tyczm y o, a in re  o fc iiiił i jakie to wrażenie 
zrobiło ~v Europie w kierze takich samycn dy
plomatów, ttórsy także prawdy nigdy nie mó
wią i ta k i : sarycbzamiarów uieodsłaniają przed 
wąaystkimi ani swych pobudek nie dają do pu 
łh ezre j wjądomcśei.

Prasa europ* jska przyjęła na ogół e z p o  
g e br. Bei elito! da bardzo krytycznie. Może me 
U k jak opozycyjni delegaci w ęgierscy a  be de 
l»g«ci czescy, ani n;e tak ujemnie j*k  „N. Fr 
Preaae*, która formalną nagankę urządziła na 
ministra, ale zawsze cLłcdco i bez aplauzu 
Hr. Berchtołd poza brstcryą, którą u >rawi_ł 
w  Rutach cu dzo s_maryrznych, historyą z o- 
strtaiegu roku —biatciyą, i tórą zresztą k .id y  piH 
ny czytelnik pcH*ycznej rubryki gazet tak samo 
z * k jak d/płemąta auftejseki, robił takie poi -

‘yk<-
A  robśł ją  w teu sposób, że podnoan 

znaczenie trój przy mierzą, przyczem kładł główną 
wartość na snsuoki Austiyi z Niemcami, dia 
których podtrzymania potrzeba było po buka- 
reazteńikim poStfłju dopiero osobistej inltrw»n 
cyi cesarzu Wdbeunr, kład) nacisk na pole 
ptzene ażMuoks z R o s ją  i dowodził, żc po za 
wicruąae bałkańskiej „powierzchnia tarcia4 jt  ę 
drjr R u s} ■ a A u tro  W ęgrami zmniejszyła się — 
te morę ak n  pisaliśmy w jednem z papize- 
dbfcb sprawozdań politycznych w  aDzienniku* 
1 a  długo prsęd hr. B-Jm* >ldcm, wuweznje upo 
m e  t odę to  nie wymagało szczcgóldtejarćgo 
uzdolnienia dypłomatyczitego m i takich hory
zontów jakit t dsianiąją afę prąed kierującym 
nężr tn ąhpu, a wreszcie wspomniał c Froncyi
w słowach tak szczególnych, ie  trudno było
nie zsuw aiyć cLęci dćkucztn a rządowi I prasie 
fraucbskirj, zwłaszcza jeżeli rćwDo. ześain poró
wna się kozplem cniy jakie hr. Beret told sy 
p al dla Angłif i' Je j kiei owniha polityki zagra
niczne!

Huknął w las i tak też las mu odpowia
da. Hr. Bcrchtold powiedział: „ Ja k  ponom wia
domo niema żadnych uchwytncch przeciwieństw 
D U resóit między A ułtryą m Francyą, któreby 
□as dziel ły . Jeżeli przeto czasem chwilami od 
zywają się v  Republ.ce m«to dla nas życzliwe 
glosy, to niepodobna u a wytłumaczenie tego 
znijcść dostatecznego powodu. Na oiczęście nie 
mamy podstawy do przypuszczenia, żeby te 
g iu tf  r  cfts*” t  odz*l«rciadl*ły uspotobienie 
af -r decyou^cyćh wc F rsu c j; *

Co to miało znaczyć? Fo cc  t » skarga 
bez adresu? S r  d te reb„sy dyplomatyczne? 
K io  je  m a rczwiązywać? Rozwiązanie zaraz się 
znalazło.

Najprzód prsta francuska uczuła się d o
tknięta, Zaraz aajplerwsze dzienmai paryskie 
zabrały głos i oddały pięknem za nadobne. Ale 
niedługo pi *em sadu d legaci zrozumieli, że ru 
k y je się z*tiu-a żąd*o wymierzone przeciwko 
Francy i Z reaz<ą wygadał się ezfaut terrible
mu. art cii, przyjaciel hr Birchtolda i kuryn. o- 
b-cuy D k » r 'n śiiw y  kierownik rządów na W ę
grzech hr. Stefan Tirza.

Kiedy dyplomaci zachodzili w głowc, co 
tiiac27 teu ustęp, wymierzony przeciwko Fran
c ji ,  aiedy porownyirano pochlebne słowa dla

«ir Edwarda GreyV, któremu uroczyście i z na
maszczeniem dziękowano za usługi, jakie oddał 
pokojowi europejskiemu na Reunionie londyó- 
tkim —  skąd oazie taks ebeó dokuczenia rządo
wi ĆTugitgo państwa, nalt:ż.,cego do tróspoto- 
zumienia, zwłazzera jeźeii dla R csyi misio s ę 
same słodkie słówka? Wszakże mobiifzacys *r 
Galicyi przed rożiętu nie był t̂ wymietzona prze
ciwko Fr^ńcyi. Wazakze z tatettj strony gra
nicy załatwiono już wszystkie rojnice zdań i 
każą nam wierzyć, lc  wszystko już jest w n aj
lepszym porządku, a wzajemnie wyłapywani 
szpiegcwie cą gentlemanami, odbywaiąeynai po 
drółe poślubne dla przyjemności w okolicjfcb stra
tegicznie ważnych. Więc nie o R csyę , ani j j 
politycznego alianta szło w tym skrytym ataku 
na Republikę Francuską

leile  powody skłoniły br. BercLtclis, tak 
zresztą powuciugliwcgo w języku, że pozwolił 
sobie na maskowany atak n .  Francyę i tytko 
na Frsucyę. Kiedy w kiika godzin potem dzien
niki wiedeńskie doniosły z Paryża, ze czekają 
tam przybycia nasiępcy tronu austryackiego w 
powrecic % Londym  , jako gcic ia  w pałacu Eh- 
ze jakim, i tu  wkrótce potem nastąpi rewizyta 
prezynerta Republiki p, Poincaić w Burgu wie- 
deńsk<m, w lot potem urzędowe biuro prasowe 
z niezwykłą aprawnośdą rozesłało Jem cnti tej 
wiadomości i w czambuł wszystkiemu zaprze
czyło. W ięc Austrya ma jakieś szczególniejsze 
porachunki z Francyą.

Prasa francuska eJpnwiedziała na ataki 
kierującego męża stanu na B Jlp lacu . Odpowie
działa z godnością. , F  guro* ziuw aiył, że w ła
śnie teraz zawiązał się flirt między Londynem 
a Wiedniem, a F>ancya nie będzie temu prze
szkadzała. Przeciwnie n u t bardziej nie będzie 
aię cieszył, jeżeli te f l i r t a t i o n  londyńskie do- 
prowadaa do stosunku ściślejszego, chociażby 
ni- miało być owoców tego związlu .Tempa* 
zajął się wyłącznie ohrcua interefów morza 
Adryątyckiego i polityką śródziemnomorską Au 
atry; , prryczem zauwzżjł, żą  cordominium Au- 
*łryi i Wioch w Aloanii może doprowadzić do 
za wikła ó ,Eobo d t Paria* zajmu je aię szcze
gółowo polityką Auatryi w  stosunku do Rumu
nii i wykazuje, że po szeregu błędów nareszcie 
R u m u m  zn«lazła drogę właściwą w zbliżeniu 
■iq do ko sy i, skoro s ę  przekonała, ie  Auetiya 
broni interesów bułgarskich prceciwao interesom 
rumtńsk'm. Z  lieiuia aię przeto rela Rumunii 
w pt lty re  zagriiot znej w stosunku do Austryi 
i dc W ęgier. Także zamiancwan t  nowego 
ambasadora w  osobie m:łego następcy tronu 
br. O.tckura Czernina pasłem w Bukareszcie 
przyczyni się do tmi&ay zachowania się mad la
rów wobec rumuaów. A is sa i słowem prasa 
f ancL -k* nie wspomniała o aL śc iw yu  powt 
dzie riizad iw olen ią  z Fraocyi, jakie panuje o* 
beenfc w Austry i i na Węgrzech. Była na t > 
■ta dełikitaa. Uczynił to ir człej brutmlcośo 
urezydetit ministiów węgierskich Stefan Tisza 
^owiedtisł wprost o to idzir.

—  O pieniądze idzie. Francya, ten ban 
kier całego świuU, wypłaca teraz walutę całe
mu światu, daje miliony i tysiące milionów, da
je wszystkim, a niczego dać Auatryi nie ebee 
i, co gorsza, nie coce oać m adziarcs, którzy 
teraz pieniędzy na gwałt potrzebują.

Dlatego madziarski polityk, jakim niewąt 
pliwie jest br. Berchtołd, tnueirł puoncznie przed 
dclegscyaoii poskarżyć się ua Fiancyę. Jakże 
bo, dr ją  miliard franków prżyczki kole jo-rej Ro- 
łyi, dają 7^0 milionów ‘Iu icy i, 950 milionów 
G recji, 25o milionów Seibii, 50 milionów Czar 
nogórze, 400 milionów Rumunii, *  nie chcą di ć 
Auatryi ani W ęjrcm  malutkiego irilia H a , o któ
ry nudziarzy tak dawno zabiegają Hr. K arc- 
lyi mówił, że Francya nie chce dać pieniędzy 
A uitryi na budorę dreadnoughtów. któieby do 
(rancusiuoh oarętów ucrzeLty, a br Tisua za 
pewnia, że W ęgry potrzebują pieniędzy lraacu 
•Lich na cele pokojowe

O10 La grzechy Francji. Nie chce d a i.tć  
pieniędzy. Francya ma pieaiedre dl* swycb 
przyjaciół. A  nie da Au-ttryi, póki Austry a u- 
prawia wbrew swoim interesom politykę nie
miecką w Europie.

Wszystko d a  swoich—*ni grosza dla w ro
gów. F .an cya ma racyę. Aua;ryę to boli i 
dlatego głośno przez usta swego ministra 
s;ę żali.

W L

Kroniki polski.

dniu naitipił wybór wiceprezesa Koła na m iej
sce Stępińskiego. Został nim p Andrzej Kę 
dzinr, w myśl propozycji stronnictwa ludowego
w K< H

K  ażą pogłoski, jakoby S .ap  ńtH wraz z 
posłami B . ka, Kubikiem, Łyuzczarzeoi, Bombą, 
Śliwińskim, Lislewiczcin i Groszem miki wystą 
p ć : Kola Foiktiego i  utworzyć gr ps Jauienci 
osobny polski zwiąiek ludowy.

—  Konkurs na reda! tara. Wanuawukie 
T  w j ogrodnicze ogłasza konkur? na stanowi 
sko redaktor1 .O grodtika^ od d 1 go stycznia 
19 *4  t . Kandydaci zawodowi, wykiitałcęni o- 
ąrodnicy, ttórŁy dali s*ę pozntć ie  iwycń prac 
literackich, zgłoazeria swe, poparte krótkim ży
ciorysem i odpowiednimi dowodami, powinni 
złożyć w kancelaryi W. T . O , Bagattla Nś 3 
w W arszawie przed d 15  grudnia r. b.

Redaktor „Oftod^mca* pooierać będzie 
pensji rocznej 1  50Ó rb. bez ładnych dodatków 
na stkretarza oraz ńonorarya autorskie za ra- 
pisane artykuły.

Towarzystwu przysługuje prawo zamiano
wania komitetu redaucyjaego, któiego zadaniem 
będzie e ad tnie o^olnego kierurku pismu.

—  Nasze wychoć d w a  w Danii. Marya 
br. Prztżdziecka, prezeska chrześcijańskiego T-w a 
ochrony kobiet, wy dna ao Kopenhagi 2.000 
franków nu utrzymanie w mieście iem, w  któ- 
rem przebywają liczni wychodźcy pol»cy, kbę 
dza katolickiego i szkoły pcltkiej.

Przypomnieć należy, że obecnie w Koprn 
hadze posługi religijne pełni ks. Szymański, któ 
, y oo grudnia r. z. do września r. b. ppołoeo- 
rławU 3 3  małżeństwa, ochrzcił 42 dzieci i udzie 
id Komunii św. 2 17  osobom. € 0  niedzielę w 
niewielkiej kapliczce polskiej na Mszy ś y .  hy ,-a 
1 5 1  polaków.

Do otw ait;j w styczniu r. b. szkoły pol- 
akiej, prowadzonej począ.kowo bezinteresowne 
przez pp Janinę Cbrostowską i Krahelsku, o- 
1 -cnie przez p. Sikorską z Poznania, uczęszcza 
20 dzieci. W szkole tej, na życzenie księdza, 
dzieci polskie uczą aię również czytać i pisać 
po duńtku.

—  Wystąp p- Żabótinskbgo. Łódzkie ży
dowskie T  «o  nacyomalistycznc—jak donosi po
stępowy „Nowy Kuryer Łódzki* — wiror sdziło 
na występy odczytowe osłuwionryo Żibotinakie- 
go z Odeay. Co opowiadał p Żrbotinikij, ile 
żółci musiał wyleć, dowodzi, że żargonowy or
gan łódzai „N. L Mprg * pisae, iż p. Złbotin- 
*kij mówił „bez cugli*, a druga z gaset żydo 
wskich „Lodcer Tag * oświadcza: „Ceaa już,
aby .Hazomir* więuziai, co usbodzi w nuszyoh 
Winianach, a co n<c uchodzi*.

— K u n y  dla rolników. Urządzane przez 
sckcyę szkolną centralnego T  wa rolniczego na 
początku każdćgo roku w W arszawie kurty 
ro-dnioWe dla rolników-praktyków, odbędą aię 
ponownie w c«.*sTe od d. 14  do 24 stycznia.

— 0  p o tw aiz  W  druku W arszawski sąd 
okięgow y rozpatrywał w tych dniach c:ąarną*ą 
się od dwóch lat sprawę p. Ludwika Fryzrgo, 
redaktora „Kuryera Porannego*, oskarżonego 
o potwśrz w druku, rzuconą na p Mazewakie- 
go, któremu i  p. k*. Czetwertyńaki zap<’sał byI 
znaczn0 majątek.

W arszawski sąd okręgowy skazał p. F ry  
zego na 2  miesiące więzienia.

—  Z w iedeńskiego Kola PdsKiego. Na 
środowe, a posiedzeniu K ola Polskiego w W ie

«

Kronika artystyczna.
— Dar p Józefa Wytełyitklega D a

12  b. m. aktem darowizny pifceśały na własność 
T-w a zachęty sz u : pięknych w Warszawie 
zbiory obywatela ż powiatu berdyczowikicgo p 
Józ<fa W jieżyńskiege, kłórw w eiągo dłogłeb 
lal ofiarodawca nagromadził i uporządkował 
w swym pałacu łosijowieckim.

B^dśuem d o  tej długoletniej pracy, połą 
czoncj z wielkim nakładem środków materyai 
uycb, energii i erudycji, było ataropolakic umi 
łowanie konia.

Z b ^ ry  zawierają sztychy i obrazy! ksiątk*, 
kolekcje siodeł i rzędów, dzaonkow i batów 
oraz czapraków I makat.

Z  pośiód obrazów wymienić należy akw a
rele Jul-usra i Wojciecha Kossaków, szkice 
Chełmońskiego, Msałowskirgo i wielu inn. Sta 
'odawne sztychy VerneU  i Adama stanowią 
bardzo cenne okazy. Ogólna waitosć zbioru 
d caęga io o  tys rb Pomieszczone zottaną w 
oaobnej dolnej sali Ztchęty, tam gdde ohcuue 
znajdują się zhłory Krasińskich.

— Rozun^mę-hł konkursów. Konkurs

na projekt dwom wiejskiego w Niegowici, oglu- 
sroDy przez kratow ske koło -rebnektów, za
stał rozstrzrg nety w  dn. 23 I;stop*d». P ric  
nadraLno ^6 S\d  konkuisowy przyznał nagro
dy i edznaczetń* w na« t*puia ym perządke:
I ą ‘ rtagrodd w kwocie 1  500 koron— projeptoai 
p Taueusza Zielińskiego z Krak 7 a , H ną&ro- 
dę w tw.rfśe i ,000 knroi-~pjrc.jt.kto .1 pjt Ro- 
munida Gutta i Rudolf.1 S . / c z y ń ie g  ; J j i  ą 
n»grr:dę~5ao kor. projektowi p Zdzisława Mą 
csz< ństiego N ,dto właściciele w rnyś1 brzmienia 
warunków konkursowych zakupili 3  prace, sąd 
zr.ś konkursowy przyzntł zaszczytne wcmiaoki 
4-m proj»ktt.-ni

—  W  da. 17  b m. rozstrzygnięto kon
kurs na okładkę, ogłoszony przez redałcye 
„Przyjaciela Dzieci* i „Przyjaciela rtł -clzieiy. 
Pracy p. W. Radwana (godło „Turniej*) przy
znano nagrodę I, pracy p. A  Ś widwińsióego 
(godło „ A s " ) - I I

—  „% & puin:il6?ii&* KogśsSta U k a iłł  arę 
niemiecki przekład „Wspomnień* Kossaka Prze
kładu dokonsła p Róża Na^-igon a, oddając 
wiernie w łiśńw ości -tylu Koasaka. W  Wyda- 
uiu niemieckicm przybyły nowe rozdziały i i u 
strseye. Prasa berlińika i wiedeńska zajmują 
się obecnie ćztełem znakomitego artysty. Wie 
itń sk a „Ztit* ogłosiła rozdział poSwięcony po
lowaniom cesarskim w G o fó l’ 3 .

—- W yst»w a o b rizó - C u rL n I*n  W W il
□ie otwarto wystawę dzieł Mikołaja Crurlaniaś, 
któr/m lit wini się szczycą, Jako Swą chwałę 
narodową, wyrazicielem budzącej Się sztuki li- 
lewakiej. Podiug sprawozdań miejscowych, 1 1  ór- 
czożć artysty jest aaw*kroś fjymbołitzaa, zdu
miewa faotaiy jm sć zamyrłów.

Utalentowany ten artysta im ir ł przed
wcześnie skutkiem rozstroju nm row ego . 3

—  „Ssloii a  &utńiune* 1913 r. W  parys- 
kiia „S  n u, d'automoe* wzięło udział 48 arty
sto w-pr lakćw wrystawisjąc 1 1 6  proc.

—  Udznaczebh m alarza pclsKtegu. Por- 
trecistłini dworskimi z pośród a. t/stów naszych 
byli dclyiłnzus Pochwafikł i AjduHswićz W 
ich rztdtie stanął obecnie idwnież Rauchingtr. 
W yrończył on właśnie ponret cesarza austrya- 
ckiego w otoczeniu br. Seefned i j i j  dzieci.

W  u zianiu wybitnej i tylu sukcesami u 
wieńczonej działalności 1 1  zymał Saucbinger tak 
zwaoe „AlłerL óihste Anerkenoung,* t j. pismo 
kancelaryi gabinetowej, rryrażające artyście w 
unie;, i u cessrza „najwyższe uznanie.*

—  uchlania Zfcbytku w  obrębie murów 
więzknla przy ul Kazimi*rzowski#j, w  tak 
zwanych Brygidkach we Lwow ie mieści aię 
stary kościółek panien Brygidek, ulundowaay
n mi z klasztorem tego im ieńu w r. 16 14  przez 

przeoryszę lubelską, Agaieszkę Jasskoaską.
S n u  co iń ó ł jrst to budynek sklepiony, 

jrdoonawowj*, w stylu baroku B  jśoWa j-.st 
trwała i zachowana w zupełnie dobrym st inie.

Kościółek ten wraz z całym zakładem w 
r. 17 8 3  ąostąl zkiuiculbu/na więzienie- Z  chwi 
lą w/kończtnia zakładu karnego w Drohoby
czu miał on być zburzony. Drrektor archiwum 
miejakicgp d-r. Al< 5 *»o it r  Czołowski zwrócił 
jednak uwagę wUpz. iż k< śdołek ów junt cen
nym zabytkiem przeaz^ści Pogląd ten podtie- 
iiła wiedtńika kom ityj g łó w ja  oęl ropy zaby
tków i znżądala zacbowania kośripła.

- r  PojąrAę „R eirb ran d L *. Jedno z ar- 
cydsieł Rembranata, będące do csrm ic h  cza
sów własnością M. Bordena a N iw  Yorku, po
wraca ao swej ijczyzcy, Naćył ją  ai. Junnaan 
z Ao-S crdumu. O oraz rrzeastiw ia „S  n ei ć L u 
k rec ji* : młoda, piękna kob-cta, wrnosiąc szty
f t ,  tantierza zadać sobie rioa Śmiertelny. Płó 
tno posiada d*tę 1Ć 6 1 roku 1  poecod-i z osta
tniego okresu twóicz ś ii RembrandtŁ.

— OdKrj^la złibytltu star. rtym skłego 
,V Iniryi, w Stramare, w zatort Muggii odsło

nięte zostały przez fale przypływu reszski jakby 
czterema tarasam i wznoszącej się ńa wzęórzu 
o ta d j rzymskiej Konserwator krajo* y  l i t r y  
d r  Gnirs utrzysauje, iż rze ety wiście ®ą to bu
dowle riymiktfc % IV  wieku po Chrystusie. 
Zupełne id tryc ie  *ab jt u naootyka f u d jo  ict 
linańsowe, sdjrż wypadatooy oorruc.c ogrompy 
pokład ziemi, przykrywającej budowle.

co robi się dla poparcia, utwardzenia i zaak
centowania trójprzymierz*, pow ’nnoby być mi- 
łem przede wszy Jtkiem niemieckiemu svi:u. Ale  
s liw a i z „największej n;ga»ieckości* ,D .-cts;h- 
bóbrnea4 z Ri ScOenbcrgm (Liberca) mn,ą pro- 
j - ł t  „większy*. Oto „R»icbetib-i-g-r V<otksc:i- 
tuug* prooonuje, żeby wzniełć raczej „Nibclun- 
zenireuę-Daakflukł*, o hm  upamiętnienia „wier
ności N.belungńw*, jaką cdiauczyły s;ę Niem
cy (olaniem smrażgo cesarza niemu clicgo) po
glądem Austryi podcea% przesileń au «fryacko - 
serbskiego i anstryick^ rosyjskiego. Bzz ko
mentarza !

-  R o s/ ja M  In s ty tu t  dla panie j, ttó e- 
go król czarnogórski m zoył się z Cetynii, ma 
być przeniesiony do Serbii, do Niszu lub Sza- 
bacy, wraz z uczeaaicami, o l!e nic bpły czar- 
nogórskiemt podJankarai O .łtw icna dyrektor
i a  tego imtytutn, p a ii AL  t r&go, zna być w  
Bjjdogtodi e po w t ma uroenyście. Listy tut ter, 
utrzymywany kosztem rzzdu rosyjskiego, w y- 
rnowywTii swe puplki całktem bezpłatnie, ale 
cała nnuka odbywała się wyłącznie w  rosyj
skim języku. Gfoińłdj.ily aię w  nim dziewczę 
ts  ze wszystkich ziem serbskieb, polecane i p n -  
tegowsne przez koasulaty rosjjtkie. Celerp za- 
klaou było, żeby zą pośrednictwem przyszłych 
żon i matek kultura rosyjska przenikała pomię
dzy ro lz ioy  serbskie i w serbskie życie towa
rzyskie

O CtrogiM.
W ostatnich duiacu muńt.two poczyniono „re 

welaCy'." z w ojny bałkańskich sprzyw ierzeńców . 
Prsew ażna Ich m ę jć  jest w yssaca z p sie*  i ma 
Słuzyc tylko za br*ń  w nugznCo na cara  F e rd y 
nanda.

Natujem y tu „rearelacyę*, nie m ijącą  związku 
z O T en  brudnem źródłem  i posiadającą znaczne 
cechy prawdopodobieństwa

Scfijsk a  „Poiitlka* doneai, źe psdcz&s ataków 
na liuię C zatald ły przybyli nietpodzłanie do Sufit 
dyplom aci rum uńscy, obiecując w szelką p»m  c ce
lem  zdobycia Curogredu, pod warunkiem , że w  c ie 
śninach Busforu f D ardanelów  iuteresy rum uńskia 
będą UDrzywilejawane — ale w łaśn ie d/atrgo rrąd  
b u łfarsk i zaniechał w y śll o pochediia  na Stam buł 
Pozostała nu placu. , marzeń politycznych — sama 
tylko GreCya. U w ala jąc  się, Czy raczej chcąc być 
uważanym  za legalnego następcę ccsarzńw  bizan
tyńskich, przyją ł król grecki ml .ao Konstantyua X  I, 
jak e  tw órca nowej niejako dynastyi bizantyjskiej. 
Prasa stfń tk a  kłopotała się już o cerem oniał koro
nacyjny w  w ielk iej cerkw i św . Z cfii.

„Połitika" zadaje pytanie, Czy podróż T ak c  
Jon< ssu do Aten nie w yp łyn ęła  z m arzeń o C »ro- 
grodzie i Czy preńafer riiniańsk! nie w oził ttm  ró
wnież prnpozycyi pom ocy wzamian za uprzy vile- 
jaw anłe Rum unii w  CitlniuacU naorekich yo a ię d z y  
E u '0 '.ą  a A zyą  Mn r jiz ą ?  Zdaniem  „Politlkl* dy- 
p lom acya bplgarsha powinna ,na ten spisea gruckó- 
rum uński zw rócić uw agę T u rcy  i, dotychczasowej 
jeszcze w łaścic ie lk i Carogrodu -  i R o iy l, jako n»j- 
w yoitn łejizej pretendentki do Z łatego  Rogu.

Ifn n ik a  zagnujiczM .
— N ęmcy z Ctech przeciw pomhlkowl 

ula CesSłZ* FKiritlSiHa JiIzeTa- Na ccrczci-ic 
65 lćcia panu mią sędziwego władcy Austryi 
•łootajowionri wznieść w u w Wiedaiu pomnik 
w darze i w hołdrie „od wdzięcznych ludów 
trój przy nierza*. Zdawałoby aię, ie  wszyatko,

e n a t !
CywUYacya o^arołytoych nie znała miło- 

sierdzią U dusz ów ctcsrych uczucie takie 
w wielkiej b j ło pogardzie.

Zwycięzców wieńczono L u re n , dla zwy
ciężonych jedno miano słowo —  złowrogie:

—  P e r e  ą t !
I  os rzc miecza —  czy na arenie cyrku, 

czy ną ą ęuie życia...
Lcuz przyąicdł z Nazaretu Cslowiek -  I  siał:
Miast krwi— przebacreme i ctleb — miast 

kamienia
Siał na r^U, o któ ą nikt nie troszczył 

się, nie dbał n :g jy ...
N t wydziedziczonych roli!
I odpeedł, posiew miłości skropiwszy krwią 

w lam ą
Bo tego wyższe wym agały cele.
Zupełnie, jak  dziahj.
W ieków było pot-ze ba, merzm krwi i a ę -  

crnństa nksłychaoych —  kataklizmów, gwałtów 
i bezprawi, a 17 w L L a  miłrści idca zakiełkowa
ła w duszach naszych..

. w źdibłscL lito śu .. ojiłoaieniaia..

T aki suregat, jak cykorya.
D cory a tani, przydatoy lub zbyteczny.
—  Moja złota pani, żeby najlepsza kawa, 

żeby nawet sim a śnlclanka —  koniecznie trze
ba cykoryj, choć treelę, «h ;ć  odrcbineczkę . 
Ja x  paniusię szanuję, dodaje stntku.

A li :

—  Kelner, co to za Jura? —  ładne rze
czy, kawa a cyko-yą! zabierz te fusy,

I owizem. Fomódt błiźriemu lubimy,
lecz...

Z  całą pompą, głośno, publicznie i —  bar
dzo umiarkowanie.

Dla wstydzących i niewst^dzących się że
brać urządzamy koncerty, bale, kiermasze, late- 
rye fantowe.

Idziemy tłumnie —  o ile prasa nie żało
wała farby drukarskiej...

— Na przekonanie nas?
—  Nie, na obmyitl&rą zabawie mądrą 

reklamę.
Żona wydaje na suknię sto, a mąż na 

iscę karu ty to warzy ikiej rzuca trzy ruble.
I  w budżecie w iubryce wydruków zapi

su e się: „Udział w zabawie na nędzę wyjąt
kową —  10 3  lb  4

Bo niekiedy rujnujemy się rspaniało- 
imyiHnit:

—  Powstydzić tlę nrzeriei nie można.
Miłosierdzie nasze jest wielkie. Ż ;b y  je

zadcwoiić, szukamy pretekstów, celi:
Nm gwiazdkę dla biednych, na święcone 

i inne uroczystości.
Gdyż biedni, jak dzieci: lubią cukierki i za

bawki.
O cLleb na ^iije powszednie nie dbają.
T asb y  przypuszczić należało.
A le gdy do nas, do ścian n>azego mic- 

itkania, „w  dzień powszedni4 przyjdzie ktoś 
bardzo biedny i nieszczęśliwy, któremu —  rozu
miemy nawet —  należałoby pomódz i warto, 
to, jeśli chodzi o pomoc materyałną, odsyłamy 
go do towarzystw dobroczynnych:

—  Przecież płacimy składkę członkowsłą

JeuJ* zaś chcidzł o poparoie moralne, spo 
łeczne, — n iepzyjem iego  natręta posyłamy 
w duszy do Lcha 1 też zbywamy niczem: 
obietnicą.

„Panie, (roszę zrozumieć: racyę bytu ma 
tylko fiiartropia uoorządcowana, zorganizowa 
na —  że się tak wyrażę —  legalna; wazelino 
pomoce, wsparcia —  że się tak wyrażę — pry
watne, pojedyńczc 34 demoralizowaniem, rozle 
niwianien). Rozumie pan?...4

—■ Rozumiem, że aię tak wyrarę. Ale 
czyi to ma być całkowite credo naszego miło
sierdzia?...

N.este y, niecałkowite.
Takie credo mamy dla kizyczącej nędzy 

w łachmanach, obroałej brudem, atrupami i .0  
bactwem, dla ulicznej, iłu jącej nas w oczy nę 
dty, dla żebraków.

Rzucamy ochłap, miedzianą monetę... na
zywając to mitos crdaiem, cnotą, nawet po
święceniem...

(Gdyż nie umiemy rzeczy nazywać po 
imieniu).

I idziemy dalej, walcząc o byt.
A  kto się o nas ctrze, kto aię pod rękę 

nam nawinie, kto —  zachowaj Boże! —  stanie 
na drodze, —  zostaje pożarty:

Ja k  (łetka przez szczupaka.
Prawem s łniejszego.
B ezw zględ ni!!
B i  na a e- .e życia któż piją kawę z cy- 

koryą!
„D aj pan sptkój sercu i uizuciom. To 

jesi łt)t*rca, a nie dobroczynność. U:zciwy, 
poczciwy —  co komu z pańtkiej uczciwości 
przyjdzie?... Masz pieniądze, płać, a nie —  jut 
powiedziałem. Żona i dzieci? . J a  mam wła-

sae dzieci i musrę je na iudsi wyprowadzić, 
niech każdy myśli o sobie, 10 będzie a#jląpi*j . 
W yzysk? k o izy i anie z aytuacyi?,.. ee, panie, 
zapóźaoś się pan urodził...*

rawem ał-.bszego —  podztąwlatry noąę, 
kopiemy doły, pc sz czemy w ru h intrygi i t d-

O d* śrezna bezlitoąnt walką: łre w  za ki fw , 
oko z* -t: V11, ząb ?.a ząb,

Tyiho w nowoczesnej formie, gdzie bro
nią —  p.rn^ół,, zwycięstwem —  kapitał, po- 
ra*Łą —  nędea.

Dlatego też miast postępować naprzód —  
Cc famy Się wstecz.

E . i l  SaluiAon, stdząc sprawę dwóch m a
tek, roszczących prawu do jednego dziecka, roz
kazał rozciąć niemowlę u* dwie równe części 
1 d»ć kzżdej matce po połowie: gdyż inaczej ~ 
mówił ten znawca dusz •— a por u roistrz^gpąć 
rprawi«dh»io nJe można. Co było d ak j, wie
my: prawdziwa matka wy>-7ekła j  ę dziecka, 
był- ty'ko zscńować mu życie.

T o  działo się w dziewiątym wieku pi zeń 
Chrystusem.

— Nis dziw więc, że t y , odz e iz'czyw- 
szy XIX-wiekową bez m tł* spuściznę iflN, 
w zupełnie szczurem oburzeniu chwytłmy się 
za głowę:

„Dziewczyna dzftcko utopiła w stawie...* —  
jaki zanik mcralnoś ! ■— brak seret! — zwy
rodnienie 1

Ale nic um em y złapać r.ici, nie i hcemy 
dojść do kłębka.

Zzpominainy, że to lu, to tam... gdy słu
dze naszej p izytiafi aię niemiły dziewi zy  wy
padek, z pobudek czystych serc naszych — ite-y 
zgorszenia nie było w domu — wyrzucamy ją

Sprawa Piętrowa.
Zamieszczona w nr -erze v.’czor*jiryo* „Di-n- 

nlku* depełzł nesre^o peiersburthteąo korespon
dent* o ijraw ię  Piętrową zawiera wetsyę, rtupa- 
wiiechnuną prses tsaiz zbliż me do nisistei ttwi 
komunikacji Pogt^ski r-, malejące paztępowanie 
Piętrowa, w świetle pożądanym dla p. RutbłuWa, 
kolportuje z siCzeąólcym u^odobauiem „Wi«czer- 
n'ja Wresaia*. — Zupełnie i laczej wyniki śledztwa 
nt ttaęyi Klin opiańje dały fezereg Innych pism nie 
podejnywanych o sfom ość

„Gotoa Mrskwy* prdtjo rozmowę swego 
w spółpracow nika z jednym  t członków kom isji 
mtędiywydztrłn wej. CrłoneS: komisyi oświadczył, ie 
Stwierdzone za&tały następujące fakt}:

1) niewłaściwą i brutalne zachowywanie śfę 
kontrolera Miłowidowa, żandzzma Machonins, pom. 
naczeln<ka ttacyi B .e ’owa i izeregu inry h agen
tów kelejowych względem oreby, która okazała 
paś/part dyplomatyczny, 2) Pirtrowa utuiięto z-wr- 
k*au przemocą, nie p*opoaując ma przejść dobro
wolnie da iaorgo wagonu, 3) znieważ, nie i wy- 
drwiwanle z Plcirowa przez Machonina i Biclowa, 
4) ciezarzą'zenie priiez żandaimów ś olków zaćho- 
w a.ia porządku w wydziale telegrafu w czasie z-] 
stif, co spowadował) etckcesy zebranego tłumu 
względem Piętrowa, 5) zniknięci* zegarka, 6) gwał< 
rad Pietruaer i pozbawienie go wolności, 71 rzu

mm —

na bruk, nie trosrcząc się zgcła, co poczcie 
ona bez kawałka c t le b a ..

A  gdy stanie się to, co stsć &ię musiało—
Łsm irm y ręcr!
Rzucamy kaa irnic!

Ludzkie to, ogr ■ nie ludzkie, że zrobić 
cokolwiek dobrego inn^m umumy jeszcze tyłko 
wtedy, fd y  to ściśle, jasno, prorto związane 
jest t  naszą osobistą potrzebą, z nasią próżno
ścią, egoistycznemi pragnieniami.

A  wszystko, co się bezpośredaio nie 1 ty
ka z  n* d i  i wszystko szersze, głębsze, ale dal- 
•ze, perrpektywowe w czasie,—  jest nam obce, 
n'epojęte, «|iemił.', wrogie.

Ludikitm i też na uczucia dumy, zadowo
lenia spełnionego obowiązku, że aię np. wzięło 
u Jń r ł  w zabawie na cci dobroczynny, źe aię 
hojną dłonią rzuciło pieniądz om tacę karety 
towarzyskiej, ż ;  się d»ło ofiaię, o której aszyscy 
mósrią.

Ludzidem j- st niezasłużone uczucie błogo
ści, aerdetznego zadowolenia, jąViemi dusze 
przepełnione lą nasze, ż-s my to, my tacy je 
steśmy dobrzy i tyle dla łez rudzyrh i niedoli 
posiadamy w piers;ach u-.iłoski dda...

Lecz rycie lodźcie jeat bardzo krótkie.
Ty-nizascm Ż y c i e  — jedyne i aicik ir, 

wieczne i rojnm ur, npi»wje?l.we i beznamięt
ne —  opute.cz * rękę i twzrde rzuca słowc:

— t e r e s t !
A  posłuszny C z a s  zmizta śłz.dy nasze, 

nim trawą grób poreśnie.

A narz^j h iń r ^ r c h f .

Biała Cetkłcw, w liitupsdzie 1913 r.
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(•nie Piętrowa na pódłogę z kanapy, przyCzem 
Pietrow wiał ięće związane, 8) fakt, i i  siediisło na 
Pietrowic dwóch stróżów, trzymając go w aposób 
powodujący męczarnie, 9) bicie rózgami, 10) nie 
wysianie podanycn przez Piętrowa depesz, 11)  nu- 
canie na ziemię paszportu dyplom tycznego wyda
nego na rozkaz Jego Cesarskiej Mości, 12) utrudnie
nia czynione Pictrowowi przy wydaniu mu blankie
tów telegraf.Cznych i drwiny telegrafistów, 13) zn> 
nięcie sakwojaży ku podróżnego.

„Rus. Słowu* pisze, ie  komisy a stwierdziła 
również, iż depesze napisane przez Piętrowa na 
Stscyi Kiin nie zawierały nic takiego, co mogłoby 
d»ć powód do podszyw ania Piętrowa o chorobę 
umysłową.

Charakterystycznym szczegółem jest, żc pom. 
naczelnika staćyi Bielów niedawno pozbawiony zo
stał przez zarząd kolejowy 'prawa kortroli w po
ciągach, ponieważ dopuszczał się brutalnego postę- 
ptwania z pasażerami.

Robotnik Rusanow dlatrgi z ciekawością 
przyglądał się zsjściu z Pietiowym, ponieważ sam 
niedawno został obity przez żandarmów i interesc 
wało go, jak też bić będą żandarmi inteligenta.

Pietrow nie był obecny w czasie badania per
sonelu lekarskiego szpitala dla chorych umysłowo 
w Twcrze, ponieważ komitya międzywydziałowa 
uznała cbeCność Piętrowa, w danym wypadku, za 
krępującą.

Wyniki tych badań nie okazały się wcale 
usprawiedliwiającymi postępowanie kolejarzy 1 żan- 
d»rmów.

Pietrow oświadczył współpracownikowi „Gał, 
Moskwy*, i t  oprócz cierpień mo> tlnych, znieść mu
siał i wiele cierpień fizycznych. Gdy go rzucono na 
ziemię i wiązano — blizki był omdlenia. Na zapyta
nie czy pociągniejjwinnycb doj odpowiedzialności 
karnej — Pietrow oznajmił, że prawdopodobnie bę 
dzie to zbyteczne, ponieważ ministerstwo spraw 
zagranicznych samo dbać będzie o należyte zakoń
czenie sprawy.

„Rnr Słowo* pisze, że były redaktor „Prawit 
WieStn.* adw. przys. Bzsimakow zaproponował 
Pietrowowl wystąpienie w jego sprawie, o ile bę- 
dsie rozważani przez Sąd.

Z prasy rosyjskiej,
*** „Gołoa Moskwy" jest święcie przeko

nany, le  frakcys październikowców stosować 
będzie w Damie Państwowej zasady, wskazane 
przez konferencję Związku 17  października 
E p Skoropadzkij i Szubinakij zasadom tym 
sprzeciwiający się, prawdopodobnie w najbliż
szej przyszłości z frakcyi ustrpią.

.Jednakże o ilrby, w brewElogicznej możliwo
ści iriAcya pailanentaraa Związku 17  października 
zaczęła nrgowtć dyrektywy udzielane jej p-zez 
korferencyę, to tern łamem podpisałaby ona wyrok 
Śmierci na partyę 1 rola polityczna tej ostatniej sy
laby BzonCzon raz nazawszr*.

„G l IOS M oskwy" mógłby już w oleć B*ów 
powyższych przygotować na wazelki wypadek 
nekrolog dla stronnictwa, któremu »'uly.

%* Pcnumo uroczystych przysiąg panów 
październików ców o swym „nartroju opozycyj
nym "— „Utro R c s r i i"  z całym spokojem za 
znaczą:

„Ministerstwo apraw|wewnętrznych ogromnie 
jest zdziwione, skąd pochodzi cały ten hałas z de- 
klaraćyami i rezolucyaml Z  czego właściwie nie 
*1 zadowoleni październikowćy? I z Subtelną ironią 
iif« rm u lą  w ministcrftwic przedstawicieli prasy, że 
p M ita>l %ow bardzo jest zadowolony ze stosunku 
październikowców do rozw ażanego przez ktmisyę 
M mis tery alnego projektu prawajprasowogo

„Prawic wazy stale artykuły uchwalone są w 
redakcyi rządowej przeważnie dzięki poparciu pa- 
ździernikowców*.

Zachęcony tem p. Makłakow^’ pośpieszy 
złożyć Dumie Tańsi wowej i pozostałe projekty 
różnych .swobód* i w ministerstwie nie wąt- 
PUi ie

„październikowej względem tych projektów 
riądow-ycli zachowają się nie gorzej, ni z względem 
Projektu prasowego*.

Ministerstwo spraw wewnętrznych zna 
bowiem na wylot awych starych .j,przyjaciół 
Rezolucje pi fdziernikowców pisane są języ
kiem Ezopa: radykalizm zewnętrzny dla tłumu, 
zaś ireść ukryia przeznaczona jest dis agentów 
Władzy. Pażdzlemikowcy wierni są swej takty
ce .ham ującej". Niegdyś walczyli o u  przeciw
ko .skrajnemu radykalizmowi", dziś oburzają 
się na .skrajne przejawy" reakcyi, które sw o
ją drogą mogą wzbudzić znów .objaw y rady
kalizmu" i zniw-czyć dotychczasową pracę pa- 
idziernikowców. Dlatego też ptździernikowcy

„przekonywująe władzę o konieczności popu
szczenia cokolwiek cugli, ażehy pozostać mogło wszy 
■tka po dawnemu na tym najlepszym ze świa
tów*.

Nigdy więc pzździemikowcy nie byli bar 
dziej w zgodzie z sebą niźli dziś, gdy uderzy
li w mie£ź brzęczącą rezolucyi, oskarżających 
Władzę.

Informacje i pogłoski.
— -----------------------------------------

... _ ■ —

—  Do Petersburga przyjechali potłowie 
ha sejm galicyjski, „moskalofile": Maików i Du- 
dykiewicz, poeta Htuszkiewicz i dwóch w ło
ścian w celu agitacyi przeciwko .uciskaniu 
Przez rząd austryacki rosyan galicyjskich". We- 
drowni posłowie wvztąpią dziś na wiecu nacyo- 
halistów Oprócz zuch przemawiać będą hr. Bo- 
krinskij, Rakowicz i Sawenko.

—  Rada ministrów rozważyła projekt pra- 
Wa o reformie senatu. Liczba senatorów z 64

szuna została do 95. Pensye senatorskie 
Podniesiono. Utworzony przy tem będzie nowy 
departament senatu do spraw finansowych i re
wizyjnych.

—- Kolei Podolskiej pozwolono na spre- 
N d ren ie  z zagranicy 500,000 pudów węgla 
'Im iennego bez opłacania di

1 —  .R u s . Zntm ia* zapewnia, że nadpro-
^ "ato r synodu Stb ler ustąpi w k fccu grudnia

^  —  ,N ow . W rem." donosi, te sekretarz
*mnu Goremykin mianowany zostanie główno- 
ścrądzającym instytucyami Cesarzowej Maryi.

j —  Rus Słowo* pisze, wbrew wszelkim
pogłoskom, że minister Makłakow cieszy 

^  od czasu ostatniej swej wizyty w Liwadyi 
r**lkimi wpływami. W śród dygn tarzy peters- 
^ J j^ ic h  przeważa opinia, it  w razie .zmiany 
| j % "  minister Makłakow zajmie stanowisko 

Równika rządu. I

—  Rada minist ów uzrała zs niemożliwyj

do przyjęcia wniosek prawodawczy 3 1  posłów 
do Dumy P*nstwowej w skrawie zmniejszenia 
liczby świąt i dni galowych, obowiązujących 
inatytucye urzędowe. Podobny los spotkał rów 
nież wniosek 30 posłów do Damy o środkach 
wałki z pijaństwem.

—  Puryszkiewicz w imieniu .Związku Mi- 
chda Archanioła" złożył ministerstwu spraw 
wewnętrznych projekt nowego stowarzyszenia 
prawicowego pod nazwą: .Monarchiczna liga
oświatowa Piotra M oh jty". Ustawa przewiduje 
otwieranie filii prowincyr nai aych owego stowa
rzyszenia, przyczem na prezesów filii zamierzo
ne jest powoływanie marszałków szlachty gu* 
berr.’ i Inych i powiatowych. Do ligi należyć 
mają członkowie .Związku Michała Archanioła", 
.Związku naiodu rosyjskiego" i innych organi
zacji prawicowych*.

Projektowane Towarzystwo zyskało już 
aympatye ministerstwa spraw wewnętrznych 
i oświaty.

€cha kuluarowe.
—  K om isja sądowa Dumy Pańatwowc-j 

uchwaliła projekt prawa o organizacyi sądów 
w gubernii chełmskiej. Uwaga do art 107, 
wprowadzająca ograniczenie liczby sędziów 
przysięgłych-polaków zuitała odrzucona. Analo
giczne ograniczenia dla żydów zachowano.

—  Morra R  odziania, wygłoszona onegdaj 
podobała się wszystkim frakeyom i grupom D u
my Państwowej. H r. Bobrynskij uważa mowę 
tę „za jaskrawą matufestacyę wobec ostrych 
uchwał korierencyi paźdz:ernikowcÓT". Saw en
ko sądzi, że mowa ta .jest bezpartyjna i tra
fnie ocenia sytuacyę polityczną". Kowalewskij 
twierdzi, że Rodzknko użył wyrazów .jedno
czących całą Dumę", Zadowoleni są bardzo 
Chwostow i Wietczinin. Czcheidze mówi: .Kon* 
stytucya umarła, więc niech żyje konstytucja".

—  Hr. Bobrynskij w kuluarach Dumy 
Państwowej oświadczył onegdaj w rozmowie 
z posłami, 2e frakeya nacjonalista a poleciła mu 
odczytać d- laracye o zrzeczeniu się przez 
frakcyę dwóch miejsc w piezydyum D .m y Po
seł Stachowicz posłyszawszy to roześmiał się, 
m óriąc: ,W  deklaracji swej, panowie, zrzeka* 
cie się dwóch miejsc w prezydyum, t  przecież 
wie o t r a  cała R o .ya , ze panom zapropono
wano tylko jedno miejsce. Nie moźaa zrzekać 
się tego, co nie jest ofiarowywane do przyję
cia". Hr. Bobiynsk'j odszedł i po chwili zawia
domił frakcyę nacyonalistów, że czuje się źle 
i n’e może odczytać dekliracyi. Funkcję tę 
•pełnił, jak windomo, Połowcow.

—  Ponieważ frakeya ,s . d " w Dumie 
Państwowej rozpadła się na dwie grupy, które 
używają jednakowej nazwy, prezydent Dumy 
BoUzianko oświadczył, że n:e może dopuścić 
istnienia jednakowych nazw dla dwóch frakcyi. 
Podobne zdanie wypowiadają i inni członkowie 
prezydyum i wybitni posłowie ró*r.ych frakcyi. 
Ażeby uzyskać miejsca w komisyach nowa 
.bolszewicka" frakeya powinna zakomunikować 
prezydyum Dumy o swej nszwie, inaczej człon
kowie tej frakcyi będ j uważam za .dzikich", 
nie korzystających z prawa udziału w komi
sjach . Wobec tego, , bolszewicy" obmyślają dla 
siebie nazwę urzędową

-..aacifiSAaHuB

Z życia rosyjskiego.
— „Reforma' Kurator kazańskiego okręgu 

naukowego polecił dyrektorom gimnazjów zawia
domić rodziców, iż od Nowego Roku wprowadzone 
^ostaną nowe uniformy dla m’odzieży szkolnej Uni
formy te będą jaśne i w każdej szkole innej barwy. 
Zmiana barw spowodowana zortała tem, U ciemne 
aptyćhczasow; tarw y uniformów mają wzbudzać 
„ponure wyśli" u młodzieży.

— Dżuma w Artrachaniu. W  Attrachaniu 
przed paru dniami stwierdzono wypadek zasłab
nięć! r z objawami dżumy.

— Wzorowi stróże. Ckaterynosławtki sąd 
okręgowy skazał na 1 1 pół roku rot aresztaućkich 
dwóch dziesiętników wiejskich, którzy, pilnując ka
sy zarządu wiejskiego w Małym Janieiole w nocy 
skradli z kasy 1,456 r.

— Giiyana zbrodnia. Sąd okręgowy symbirski 
na sesń w Ardstowie ri*zv.\l ił >p,*wę b. ucznia 
Lzkoły realnej Żeleznows, który zibił ^weąo ejfis 
i mi ttę, mszcząc sie, ż nie chcieli zapłacić 8,000 
rb które on przegrał w ka,-ty. Sprawa ta by ta 
sądzona w roku ubiegłym i zabójca skazany został 
na a isia i 8 miesięcy więzienia. Na skutok protestu 
prokuratora, senat wyrek Sk-Sował Obećnic Że 
Iezm-va skazano na ia  lat robót c'ęźkich.

i

l życia prowincyi.
Ridorayskfe zgromadzenie ziemskie-
Jesienne "gromadzenie radnych ziemskich 

rsdomysk ego powiatu trwało dwa dni —  28 
i 29 września, pod przewodnictwem powiato
wego marszałka p. Ungern-Szternberga,

Po uczczeniu przez poiF,tanie pamięci 
zmarłego 1 adnego p. Olizwa, zgromadzenie 
przystąpiło do rozpatrywania sprawozdania ko* 
misyi rewizyjnej. K om isja znalazła rachunki 
w porządku, co zaś do sprawozdań o działal
ności ziemstwa— komiaya insjduje, że powinny 
być one układane w bardziej przyatępnej for
mie, aby je  nawet nie fachowcy zrozumieć 
mogli.

Po ogłoszenri projektu preliminarza bu
dżetu na rok następny, radny włeś danin Ż»- 
benko prosił zgromadzenie, aby uchwalanie 
wydatków było możliwie oględne i oszczędne, 
00 podktki ziemskie doszły już lo nadmiernej 
wysokości, na co narzekają włościanie, którzy 
wyrzucają swoim radnym, iż nie protestują 
przeciwko rosnącym wydatkom ziemskim i po- 
zwalają marnować pieniądze.

Przy roztrzrsaniu projektu budżeta agro
nomicznego działu zabierał znów głos inny r a 
dny wł ś ianin Żsrebczuk, który obrazowo opo
wiadał o .urodzaju" na włościańskiem poletku 
pokazowem- załoloneai przez agronoma ziem
skiego. Pcdczaa gdy na włościańskich polach 
był urodzaj mierny —  na poletku pokazowem 
□ie można było ,g o łą kosą uchwycić" takie 
było marne i nikłe zboże.

Prof. Bogdanow jest zdania, że trzeba 
ściśle oddzielić pola pokazowe od próbnych 
Prćb, których rezultaty nigdy nie są pewnr, 
nie należy urządzać na polach włościańskich, 
aby w łoJrisn  do pomocy agronomicznej nie 
zniechęcać.

Pokazy muszą być oparte na sprawdzo
nych doświadczeniach i muszą wykazywać do* 
Ualnie rezultaty, inaczej pokazy nie mają sensu, j

Wniosek zarządu otwarcia nowego rew i
ru agronomicznego upadł przewagą włościań 
skich głosów. Wic ścianie prrytem wyrazili ży
czenie, aby agronomowie z’e m v y  zjawiali się 
częśuej na wsi w letniej porze i dawali prak 
tyczne wskazówki w trakcie robofy polnej, a 
nie ograniczali s 'ę  czytaniem lekcy i, których 
nikt nie rozumie. Uwaga rppclnie słuszna, ale 
na to potrzeba, aby sami agronomowie takie 
praktyczne rady dawać um ieli..

Długie i namiętne a nory wywołał wniosek 
otwarcia no * egu ambulatoryum w Stawiszczacb 
Zarząd i rada sanitarna popierali wniosek, ko
misy* zaś działu leaarrkiego wotowała za o- 
twarciem ambulatoryum w Rożewie.

Nakoniec uchwalono otwarcie ambulato
ryum w Stawiszczacb, których okolica pozba 
wioną jest pomocy lekarskiej, podczas gdy R o 
żewo ma obok ambulatury* w Makarowie i By- 
szewie.

Ciekawe były również debaty o stanie 
azkół mioisteryalnych, ilustrowane przez inspek
tora Sikół, który opowiadał o ich opłakanym 
stanie i cytowzł rozpaczliwe listy nauczycielek 
wiejtkich Budynki szkolne ną ciasne, zimne i 
przeciekają. Zgromadzenie jednak b jłu  tego 
zdania, że ziemstwo ma przede w 1  zystkiem obo 
wiązek wobec własnych szkół, zaś szkoły mini 
steryatne powinny b jć  przez rz i  utrzymy
wane.

Prośbę penzeńskiego ziim shra o ofiarę na 
budowę demu ludowego w Penzie, pamięci L e r
montowa —  zgromadzenie, słusznie zresztą, u- 
chyliło.

(r-)

Z pad Skwii y.
LI it z ziemskiego zebrania w Lity ue 

w Nś 297 dzienni ta  nastręcza cały szereg my
ślowych odruchów, którymi bym chciał ze 
współczytelnikami się podzielić.

Piszący przytacza głos jednego z radnych 
włościan, który wybucha oburzeniem na całą 
gospodarkę i na postępowanie włoscirn-kole- 
gów:

.Jesteście tu przedstawicielami włościan, 
a nie umiecie, czy nie chcecie bronić ich cięż
ko zapracowanego grosza. Pozwfclacie na w y
dawanie dziesiątków tysięcy rubli, gdzie ich 
nie trzeba Pieniądze się marnują nie idą na 
to, na co przezneczone, a wy milczycie! Nie 
umiecie rozrózmć prawdy od osobiatych ko
rzyści... I to się nazywa ziemstwo!? J a  wiem, 
te tu więcej nie będę - *

I -u yszedł z sali.
.Zskrzyk~iął .V eto !" i uciekł na Pragę

mówi dawne nasze przysłowie.
I snuje Sz. ai D r dalsze rcfleksye:
,O to obrazek naszego ziemstwa.
.W  insiyturyi ekonomicznej, która uprs- 

wia politykę, która przem yślna tylko nad 
iworzrnfciu coraz to nowych, dobrze płatnych 
posad dla swoich .protegowanych, gdzie się 
urządzają telefony, i różne niepotrzebne przed 
siębiorsiw j hnndlowe—-z ci dtej keszen i—z za
niedbaniem najpierwsiycb ekonomicznych po
trzeb pow iatu—zarówno jeden głofe polski jak 
i estery nic poprawić nie mogą*.

Łatwo jeat pojąc rozgoryczenie wiejące 
z tych ałow i sąazę, że wszyscy czytelnicy nie
mniej, niż ja, szczerze, serdecznie i z głębi du
szy współczujemy tym ludziom, którym w po
jedynkę przychodzi się borj ksć w noju nie
równym, w myśl starodawnego Łada: .z a  do 
lę naszą i waszą’ "

A le równie z głębi duszy i z głębi prze
konania, co do skutków takiej prscy, co do 
doli, jaka z tego wyniknąć może i powinna, 
co do doi. tej nie nale2y tracić w iary i nadziei, 
że .n ie  zginęła!" byle pomimo wszystko wy
trwać i p m t-w ać, byle miłości spraw y nie za
tracać.

B i  wniknijmy w istotę rzeczy, w głąb te
go, co się poza protestem owego radnego- 
włośctsnina ukrywa. Jego  głos, jego opinia 
proat-go cbłopakiego rozumu nie jeat już by
najmniej ani sporadyczną, ani od ogółu opinii 
chłopskiej oderwaną. Sporadycznym, wyjątko
wym, jak dotąd jest tylko takie gromkie wy
powiedzenie się na sali zebraniowej, choćby 
w swoim kółku i choćby po wypowiedzeniu się 
nastąpił tymczasowy odwrót .n a  Pragę".

A le my, sielanie po siołach i miastecz
kach zamieszkali, wiemy to wszyscy dobrze, że 
tam, w tych masach podatkowanych burzyć 
się i w rzić zaczyna. I to nie od dzisuj Wło 
ścianie coraz bardziej nacistrć zaczynają swo
ich radnych, żeby się erergicznicj dopominali 
o swoje prawo, prawo rozporządzania fundu
szami, które przede sami w znacznej części 
składają, więc pot; inny one być użyte na więk
szy tego ogółu pożytek. „Naciek" ten staje się 
czasem nawet bardzo gwałt cwny...

Pan radny lityński wspomina ze zniechę
ceniem o tym włościaninie, co— na czyjąś in- 
terpelacyę, czy nie przeraża go wzroat podat
ków —  odpowiedzią : .że  mając 3  dziesięciny
gruntu ryzykuje najwyżej trzema rublami, któ
re ostr.tcczme w ciągu dnia parą końmi za
robi" .

Ale mnie się zdaje, że .susid y", jak się 
o tem dowiedzą, dadzą mu jeszcze taki doda- 
t -k, że się on i za te .trzy  ruble" nie wy
liże...

Panowie ziemacy jeszcze sobie nie zdają 
sprawy, że postępowanie ich sftje  s ę już 
wprost postępowaniem graniczącem z prowo- 
kacyą i że oni sami rewolucjonizują masy do 
stopnia, gdz:e może się rtęć zbyt tradnem n Js-  
rę jską# utrzymać.

A  jakaż w tem wszystkiem rola nasza, 
jakie poiłannictwo tych nielicznych przedstawi
cieli polskrch?

W kraju tutejszym rola nasza, polaków, 
nic się me zmieniła i pozostaje tska stm s dziś, 
jtk  i zswsze i ns ztwsze.

Na zebraniu omawianym chłop - poseł 
chłopaki rzucił chłopom chłopskie twarde a mą
dre słowo: .N ie  umiecie rozróżnić prawdy od 
osobistych korzyści..."

Jak b y  żywcem wzięte z P iistrw ych  kazań 
sejmowych naszego Piotra Skarg'!

—  Nie umiecie— powiada.
A. właśnie dążenie do tej umiejętneś .i by

ło między innemi ideowem dążeniem Polski, 
wyraźanem nieraz i przez pogrobowych wie
szczów naszych, prorcków-poetów: .W " szczę
ściu w siytttiego — są wszystkich cele..." .Bąńż 
strojem w rozstroju" i t. p.

Dążenie do tej umic-jętnoś:i,, dążenie do 
prawego zestroju i ładu, bywało przyczyną bez
ładu i rozstroju, bo dusze polskie gorące roz
dzierały się zaraz gw aitrw nic w prctestującem 
,v . t  !" gdy im się coś .n ie tak" zdało, roz
dzierali L d iie  zes'ń>, bo w goiączce nie umie
li drugich wyrozumieć ..

Nie przeczę, że nic brak było i d ise róż

nych lokajslicb, służalczych i przedajoyeb, któ
rych ,v e to “ z innych pochodziło powodów.

Ale psychologicznie biorąc pochodzenie 
naszego polskiego „v ito *  b jło  właśnie t»k'e, 
i dla tego też naszym ludziom przeszłości „w ie
le się wybacza, bo wiele ukochali".

Tę miłość zestroju, zespołu i ładu, miłeść 
dobra społecznego my dalej rozumnie pielęgno
wać winniśmy.

Choćby w pojedynkę.
Ten jest prawy pszryotyzm nasz polski, 

wrogi nacjonalizmowi fanatycznemu, jak znów 
fanatyzm jest wrogiem religii, patryotyzm pol
ski z jego umiłowaniem idei Chrobrych, idei 
Jagiellońskiej, dis szczęścis wszystkich ludów 
w Unii.

I  w myśl słów testamentowych Pisma 
Świętego; .W alcz o Prawdę aż do śmierci!" 
(Eccl. IV , 33) drogą choćby trką samą jaką 
szedł Cfcrystus Człowiek-Bój!

Stary W ilk-
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Drożyzna mięsa 
i nasze rzeźnie miejskie.

IX .

W  poprzednim artykule zazniczyhśmy, że 
zarzr.d naszego miasta wystąpił był w roku 
ubiegłym do walki z drożyzną mięsa i po 
watępnej bitwie przegranej, oręż złożył.

Ten energiczniejszy odruch podjęty był 
przez ojrów miasta bez najmniejszego przygo
towani ł , bez planu i w chwid najnieodpowied 
niejszej do podobnych eksoerymentów.

Dnbie chęci z celem apołecznym połączo
ne były jeno chwilowo zbudzoną energią —  
ogniem ałomianym! ..

A  szkodi!
Gdy na w :osnę roku zeszłego ceny mię

sa, w porównaniu z cenami lat ubiegłych, pod
skoczyły niesłychanie w górę, wniesiono pod 
obrady rady miejskiej kwestyę drożyzny mięss

Wtedy to u< hwalono uciąć łrb hydrze i 
jeden z naszych rajców miejskich, który piastu
je kilkanaście mand-ttów, który .zna się" i na 
szkolnictwie, i na budownictwie, i na sprawach 
wystawowych, który uważa ■ ę za specjalistę 
gospodarki miejskiej irogółe, a — kijowskiej w 
szczególności, słowem— uniwersalny pan Jo zf- 
f ,— przekonać zdołał radę miejską o swej kom
petencji ku oiecko m ięsnej..

I oto w chwili nąjnieodpowiedoiejstej, bo 
na wiosnę, gdy bydło jest najdroższe, p. Joze- 
ft zorganizował zakupy bydła, wypasanie go 
po cukrowniach, sprowadzanie do rzeźni miej- 
akich, rznięcie i sprzedaż detaliczną mięsa we 
własnych jatkach miejskich,

Po zakupy wydelegowano starszego w e
terynarza rzeź ii p. Dąbrowę wrsz ze... znanym 
handlarzem bvd a, o którym pistl ś c y ,  Chau- 
drosem. HurtownJc bydła, jeden z monopoli
stów na targowiskach rztźiicw ych p djął się 
roli instruktora n o ro  kreowanych swych kon
kurentów! .. Wiik m iił nauczyć baranka jak 
trzeba walczyć z wilkami...

Doktór Dubrowa, znany .działacz" rze- 
źniowy, jeździł z Cbindrosem po zakupy, w y
brawszy najdroższy teren, bo gub. wołyńską. 
Pierwszy transport dał rzeczywiście zyski, lecz 
już drugi przyniósł straty, a im więcci bydła 
sprowadzano, tem straty były większe. O j ma
ja  do września zakupiono ckoło 2.000 sztuk 
ojdta w trzynsstu p artyśc i i streeono ns tym 
handlu około 5,500 r b , jak twierdzą panowie 
z ratusza, a me więcej niż 2,000 rb., j*k  do
wodzą panowie z rzeźni.

Gdy przed, iębioratwo wykazywało straty, 
p. Dubrowa począł się wyręczać w zakupach 
panem Tarakanowem, weterynarzem z rzeźni, 
ale i jemu nie lepiej aię powiodło, bo składały 
się na to czynniki następujące

W oiy skupowane wypasano po cukrow
niach i w utrówionym terminie transportowano 
do Kijowa. Nieodpowiednio ustanawiane ter- 
m iry wypasu i sprowadzania transportu spo 
wodowywsły rid m ier na rzeźniach żywego to
waru, który wymagał karmienia.

B jd ło , skutkiem odległych podróży pie
szych i kolejowych, traciło na wadze około 
10  procentów, a przez czas czekania swej ko
lei w oborach pieśniowych, Dtsione licho, trr- 
ciło ns wadze ckoło 5 proc., co stanowiło 
lazem 5 do 6 pudów na wadze 30 do 40 to 
pudowej sztuki. W jednej z partyi bydU, któ 
re musiało odbyć dłuższą podióż 1 stać na 
obroku rzeźniowym trzy tygodnie, strata na 
wadze każdej sztuki wynosiła po 9 pudów 
mięsa i wyżej, co stanowiło przy 35-cio pudo
wej wadze pierwotnej —  z górą 25 procen
tów!

Nic więc dziwnego, że przy ttk olbrzy
mich stratach żywego mięsa, handel się nie 
opłacał.

Zsrzsd miejski, otworzywszy dw.e tylko 
własne jatki (jedną na Besarabcc, drugą —  na 
Padole, na Żytnim targu) dokonywał w ni h 
sprzedaży mięsa wyłącznie detalicznej. Amato
rów tańszego 0 2 — 3 kop. na funcie mięsa by
ło tak wielu, że sprzedawcy rady sobie dać 
nie mogli z napływem kupujących, którzy, ko
rzystając z zamieszania, podobno popatryw ali 
się w mięso bezpłatnie. I znowu straty wy
nikały.

Straty daje prawie zawsze każde podat
kujące przedsiębiorstwo; to jest aksiomat. Oj
cowie naszego miasta o tem nie pamiętali i, 
zniechęceni, w najniestosowniejszej chwili, bo 
w jesieni, wtedy, gdy bydło tanieje, za namo
wą p. Dubrowy i p. Chandrpsa—• przedsiębior
stwo zwinęli.

N s to tylko czekali hurtownicy, którzy I 
pozbywszy się groźnego konkurenta (pan Jo - 
zefi przedzierzgnął się w tym c z a r -  w specya- 
iistę budowniczego i matował dachy w ysta
wowe na zielono), ceny mięsa podnieśli.

Zarząd naszego miasta, rozzuchwaliwszy 
rzeżników swetn nieudanem przedsiębiorstwem, 
nic temu obecnie nie przeciwdziała, ą ojcowie 
jeno głowami kiwają i ręce rozkładają bez
radnie.

Zsrcbki handlarzy mięsem i rzeźników są 
w obecnej chw ili—  wprost bajeczne! Ojcowie 
miasta wied-ą o tem dobrze, j.elnak pozwaloją 
tuczyć s ę pojzdyńczjm jednostkom kosztem 
półmilionowej ludności, Łtóra w ich ręce pie
czę nad dobrem ogółu złożyła!

A  tak niewiele potrzeba...
Jeden odrujh energiczniejszy, troefcę do

brej woli. a mięso możemy mieć Uósze o pięć 
k?p na fincie!

Ateby tego dopiąć— trzeba wpuścić mięso

przywozowe do miasta na wozach, lub też o d 
d a ć  n a  t e n  c e l  t a n i o  j e ś l i  n i e  
d a r m o  (iak to zrobił Berlin) j a t k i  m i ę s 
n e . W trdy wnet mięso w csłem mieście sta
nieje i bez najmniejszych ti u ln śoi można bę
dzie odpowiednio zniżoną taksę— ustanowić...

Wu-jt.

Jaka będzie zima?
Z pejawienien Się pierwszego śniegu pytanie: 

„jska będzie zima?* zaprząta wrzystkie umysły. 
Kwertyą ta interesują s!ę przeważnie rolnicy ze 
względu na ozfmiry i.- stan dróg; nie obojętny jest 
r6wniez rodzaj zimy i dla mieszczuchów, szczegól
niej tych, którzy surowość zimy łagodzić muszą 
drogim opałem i ciepłem odzieniem.

Z s dawnych czasów (zresztą i dzisiaj jeszcze) 
przepowiednie klimatyczne opierały się na zjawis
kach atmorferycznych i obserwacjach natury Pod 
tym względem najwięcej tajników natury zdobyli 
rolnicy i leśnicy. Ci ostatni wróżą zwykle o prze
biegu z'my z ilości i sposobu rozmieszczenia jesie- 
nią szyszek na drzewach iglastych. Jeżeli szyszki 
wcześnie opadają z dolnych gałęzi, s trzymają Się 
na wierithołkach drzew,—wróży to niechybnie ła
godny początek zimy, lecz ostry jej koniec.

W roku bieżącym szyszki wcześniej opadły 
od dcłu, a gęłto trzymały tię na górnych gałęziach 
drzew.

Potwierdzenie tej przepowiedni przynoszą nam 
dane meteorolc gierne. W Europie środkowej zau- 
uważono w ostatnich dniach przyrost opadów. 
Od dwudziestu lat wraz z przyioftem ilości opa
dów notowano zwykle zmniejszenie się różnicy 
temperatury między latem a zimą; jedynie tylko la
to w r. 19 11 było „falą gurąCa*.

Ten w oczne lato było od reku 1775 r i j  zim
niejsze. Obećnie po tem cbłodnem lec ie nestąpiła 
dcść chłodna jesień i normalny październik; w li
stopadzie zaś Ciepłota nasrej pięknej jesieni ukraiń
skiej była wyższą od normalnej Zaś w całej Eu
ropie tegoroczny wrzesień, październik i li*topad 
były cieplejsze, niż w r. 7912.

Obecny ukiad ciepłoty obejmuje wielkie ob> 
szary 1 zapowiada ze względu na to, że okres cbłod- 
ny trwał od kwietnia do września,—również dłuższe 
trwanie Ciepłoty.

Z  tego powodu, na podstawie danych mete
orologicznych można przewidywać łagodny gru
dzień 1 miernie mroźny styczeń, lecz należy się 
spodziewać rflnyćh wichrów i obfiych opadów. 
A więc w grudniu i styczniu mofemV lićzyćna san
nę, która po Szerokich przestrzeniach Ukrainy, Po
dola l Wołynia trwać będzie zapewne dość długo, 
jeno w miastach — egzystencyi swej śnieg nie je«t 
pewien, bo i stróż Czybs nań z miotłą, i liczne ko
pyta końskie tratują gu niemiłosiernie.

Wu.

f l i  marginesie.
Wojowniczy duet.

„Korespondent w-irtzawskl 
„Nowoje Wremia* plsre, że 
prasa polska obrenie milczy 
o maryawitacfa, że maryawi- 
tyina stale się rozwija i że na 
ultCtCh Warszawy w X X  w 
mogą się powtórzyć okropne 
sceny nocy św. Bartłomieja*.

„Korespondent „Riećzl* po* 
ró». uywi jąc polaków do ro
syan • nacyonalistów twierdzi, 
iż polscy idą na czele rcchu 
klerykalucgo*.

(Z telegramów).

Znsny z troski o prawdę I prawo,
Wróg oszczerstwa, złych myśli i czynów— 
Szaty drze nad zdradliwą Warszawą 
Słynny organ braci Suworynów,
I notuje symptsmat niemiły 
Pisma polskie odziały się ciszą -  
Tyle o mtryawłtich pisały,
A  dz<ś o nieb nic a nic nie piszą.

_W tem milczeniu się zgroza ukrywa— 
„Suworyńscy wołaj., witezie 
„Katolicka Warszawa zdradliwa 
„Religijne uprawiać Chće rzezie.
„Trzeba akcyi kłaść kres fanatycznej,
„Hydrę R*ymu rozdeptać do końC*!..
Tak wynurza swą złość notoryczny 
Ciemiężonych i słabych obrońca.

1 gdy „Nowoje Wtemla* złorzeCzy- 
I we własnej wprost^ dławi aię pianie,—
Z drugiej strony, na łamach się „Rieczi* 
Delikatne rozlega szc-ekanie.
„Baczność miej, o wybrany narodzie!
Jakiś cadyk zawodzi w obłędzie:
„W katolickiej ludzkości pochodzie 
„Polska w pierwazym znajduje się rzędzie...

Przeciw Polsce prawica z lewicą 
Spieszą świętą ogłosić kampanię...
(W niej Kozłowska, Chuć nie jest dziewicą, 
Orleańską dziewicą zostanie)...
Tak w noc gtud ą i Chłodną i mroczną 
Dwaj wrogowie, gryzący s!ę ćo dnia, 
Zawierają ugodę niezwłoczną,
Aby wspólnie obedrzeć przechodnia..

Zmora.

0 „możliwości” 
i „niemożliwości” 

-  słów parę.
Niema tego złego, co b j na dobre nie 

Wyszło!
Blodziła się nad sprawą d-agomana Pię

trowa komisea trszcch wydziałowa, biedzić * ę  
będzie druga nad sprawą wicekonsula Nikol- 
chiego. Św iat cały grzmi na żandarmów, kole
jarzy i kolejowych psychiatrów.

A  nikt nie ebee w:dii-. ć, że skromni bo
haterowie tego bardzo powtzedciego zajścia 
mogą sprawić swemu rządowi prawdziwą przy
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sługę i to na terenie stokroć w a ia ie jf iy a , i i i  
ojczyste Kliny i Sizanki,

Bv», czy Piętrowa chłostano ua specjalne 
jego życzenie, czy stosowano ten prosty a tak 
ś:iś !e  lokalny sp cs5b dia sprawdzenia jego 
z ic ln cści umysłowych, czy szanowny dragoman 
sam st>adł z ławki, czy też go z niej zrzucoEo, 
w szjsikie ce szczegóły nie wzruszą opinii K li
nów i Sazandc.

—  Wszystko to bowiem już było, po-wie
dz* z mędrce n żydowskim, a obok trgo stwier
dzenia faktu znajdzie się zapewne sporo miej
sca i na dalsze, nie mniej filozoficzne przewi
dywania.

lana rzecz, co o nas pomyć!* tam, gdzie 
chcielibyśmy uchodzić za nieco moż: odmienny, 
lecz zawsze skrawek Europy, tam, dokąd jiździray 
po pieniądze i gdzie gotowi jesteśmy n^wet z 
dziennikarzami wdawać się w długie a pełne 
nieporównanego optymizmu dyskursy

A właśnie z tą Europą było całkiem nie
dobrze i tc w punkcie najsolidniejszym, bo aż 
w  Londynie.

Zawinił naturalnie dyplomata, wprawdzie 
wojskowy, lecz również w charakterze reprezen
tan ta—  c a  ten raz armii arg id ik ie j.

Z  (proszony na manewry, jako geść ho
norowy, kapitan W *vell został całkiem .przy
padkowo" aresztowany i osadzony pod kluczem 
s korespondencja tego reprezentanta armii an
gielskiej poddana bardzo sumiennej a całkiem 
nieproszonej perlustracyi.

—  Nieporozumienie... oświadczyło w ów
czas Biuro Informacyjne, skromnie spuszczając 
oczy.

L  :cz przewrotni synowie Albionu nie bar
dzo dali się przekonać tern prostem a ujmują- 
cem tłómaez niem.

—  Nie może być podobnych nieporozu
mień. I m p o s s i b 1 1 !  —  po wzarzali u pakcie.

K opctliw e milczenie z tej strony kordo
nu trwałoby jeszcze bardzo długo, gdyby nie 
wymowna odpowiedź, j  iką podsuwsją skromni 
sprawcy .nieporozumień,, w Klinie i SazancęL.

Teraz juz trudno, .ch yb i, mówić o niemo
żliwości." i najbardziej wym agający polityk an- 
g.elski fcęłzis musiał przygnać, że to, co mu 
się wydawało w chwili aresztowania W avell« 
niemożliwe; mu ;i b jc  ten z po Klinie i Sasan
ce uznane za nic tylko możliwe, lecz i rg  da po
spolite.

Tak srielLU prawdy przemawiają niera- 
przez usta maluczkich, a to, co się nie śniło 
dyplomatom z Saint-James, staje się malem o- 
gniwem w długim łańcuchu nieskończonych 
.m ożliwości".

Bo ,ezłnwiek jest miarą rzeczy" —  po
wiedział niegdyś ów  mędrzec z Abdery.

A carbts.

fków kocuis/i Rozpatrywano przliiumaiz wy- 
d-tków mił.s a, który w porównaniu z budie 
tem toku ubie|tegd powiększony zoatał o 350 
tys ib . Zwiększenie dochodów przewiduje i^ę 
głównie z podatku szacunkowego z powodu o- 
podatkowania sporej liczby no^ycn nierucho
mości, z opłat handlowych, targow y.h i innych 
źródeł dochodów miejskich

—  Um iaśtowianie ośw ietlania e ltk try tz  
ne£0. N ireszcie po długim namyśle miejska ko
m isja prawna rozpatrzyła nareszcie na orda- 
tniem srem  posiedzeniu postąwioae jej przez 
zarząd miejski pytanie co do sposobow wyku
pu prztz miasto przedsiębiorstwa Towarzystwa 
ośw ietlern  elektrycznego.
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zatwardzenie projektu szluzowania poreftó*. 
doicprztóskjch, pi. e.i>srejjo do iri-m trrstws ko 
mujmkkćyi p n e : inzymeta Jurgii;wieża równo  
legie z lakiniże pfejektrm opracowr ym p r f f l  
&rono inżynierów francuskich.

— 0  n o ^ y  drorzęil: W K.J.OWfe. Wczoraj 
w zarządzie kolei Poł Zacbcd:iiej odbyła s ę 
narada wyższych ułędników kokjaw ych w 
sprawie budowy nowego dworca. Naczelnikowi 
kplei złożono import o rezultatach przetargu ns 
roboty przy budowie nowego dwoić a Z  raoortu 
1 i  f  iż zarząd stawia pizedsIęOiOrcotn następu 
jące warunki. Wszystkie roboty k ap itJn e  (wy- 
prowadzenie murów, pokrycie d s h u  i t. d)  
po w nny bnć uk .frzone przed 15-ym  Upca

Komisya dosiła do wnTosku, iż radą miej ; J 9 ‘ S  idtku. Budyne* powinien być wykończony 
ska przedewszyslkjem powinna okryŚlić J f r Ł ®  |z4^e!nie i oadany do użytku kolei nie później 
wykupu pomienionego przedsiębiorstwa, poczem jak 15  go lipca 19 17  roku. 
niezwłocznie wszcząć starania o pozwołrn:c ns Jeżeli więc doatzwcy kolejowi wypełnią
zaciągnięcie poi.ycr.ki obligacyjnej w sumie o- przyjęte zobo wiązanm, to nowy dworzec bę 
kreślonej przez techników miejskich. Po uzy (.dż emy mieli nie wcześniej jak zą 3 1/. lata

KRONIKI.
* * * *  * < 9 k.

r»«'i 17  1 jot Stanisława Kostki.
Jutro 18 (31) Odous P.

I ł  h m  r m s s  o foau 7 w  37.
S itk M  t łe fts  s f j ś z  3 aa 59 
P 'i|* M  *ata fośz 8 ■  35

Kalend!.! i*zyk h isto ryczn y.
17 l is to p a d a  •« .  e t .

Roku 1370 Król Ludwik W ęgierski od
bywa w Krakowie obrzęd koronacyi na Króia 
Polskiego.

—  Z Tow i dobroczynności. Prezes rarzą- 
Ju  zawiadamia, źe 1  posiedzenie komitetu o- 
chroaek odbędzie aię dn. 18  listopada t. j. w 
poniedziałek o godz- i r  rano, 2 posiedzenie 
pań kuratorrk odbędzie się dn. 19 listopada 
t. j. we wtorek o godz. 1 1  rano, 3  posiedze
nie zarządu tegoi samego dnia o godz. 8 -ej 
wiecz.

—  Wybory d i z h m ttw a . W  nadchodzą
cym reku kończą się pełnomocnictwa radnych 
kijowskiego ziem sts. g lbtraialnego.

Gubernator kijowski jut obecnie zwiócil 
się do guberflialnego zarządu ziemskiego z proś 
bą o wygotowanie zawczasu list wyborczych

— śandol B s jlłt  Bohater wielkiego pro
cesu, który obecnie stał się żydowskim bohate
rem narodowym, nie czti,e eię bezpiecznym w 
Kijowie U J  czasu wypuszeaia go na wolność 
nie wychodzi on na kr ik z mieszkania następ- 
ey swego w cegielni Zajcew * Dubów iks, który 
gościnnie udzieli mu schroniska.

Pozoitsć w Kijowie Bejlia oczywiście nie 
ma zamiaru Oczekuje on jedynie uprawomoc 
niema aią wyroku, niecbcąc, jak twierdzi, w y
je  d ‘ ać przedtem, aby wy>azd ten nie wyglądał 
u l  u'i*czkę.

Dzięki obfitym podobnie ofiarom mężna 
go '.b-caie <uv. uważać za człowieka względnie 
za acżnrgo Losąd  s;ę B.-j;is uda po wyjeżdzie 
z Kijów*, dntychcsai jest rzeczą nirzdecydo- 
SNUią:

Proponowano mu Niemcy, Amerykę lub 
Pelełtyoę W Niemczech lub Ameryce zafnisy' 
się pra-rdipodobie handlem, interes pod f rmą 
,M«ndv'l Re,l‘s "  bezwątpiei-ia odrazu zyskałaby 
kredyt i po -odzenk. W Palestynie nałeżałoby 
zająć się rolnictwem.

—  Echa sprawy B»]{isa Policy* miej 
ska ukończyła dochodzę ite w sprawie n > tgo  
d oe jo  z orawsm. wyda ua paszoortn zagranic? 
nego adwokatowi M. Wileńskiemu iU zędników 
cyrkułu lybedzkiego, którzy wydali odnoś ir  
świadectwo oskarżają o dostarczenie wiadzy 
fs^zyw ych inform acji.

Dochodzenie zostało przerwane prokur*t i- 
ryi która zwróciła u w a ;ę  ns nagły wyjazd W 
lenekiego bezpoś e loio po powziętym zamiarze 
p iciągnięda go d> odpow ieJzialnośi sądowej 
za podkupienie świadków w sprawie Bejlisa.

—  Ł kom lsyi fin an stw ej. W czortj pod 
pr^ea odaictwem rad iego  A. R tepeckiego c-doy- 
ło się drugie z kolei posiedzenie m ejskiej ko- 
m isyi I fntnionrej w ce li rozpatrzeni* prelimi
narza na tok 19 14  Zebrało s ;ę ok cłj 3 > ozlon-

skanm pozwolenia na ztciągiiięcię pożyczki 
miasto powinno zażądać oddania mu przedsię
biorstwa, w razie zaś odmowy ze strony T o 
warzystwa— wytoczyć Towarzystwu ośw iece
nia elektrycznego proces s»idovy.

—- fuor.eam Fóllioc?!^. Rada miasta Ar- 
cł an^ !e'ska zwrociia się c kijowskiej z proś 
bą o udzielenie zapomogi n« budowę w Ar- 
ctangielsłu  .R osyjskiego Muzeum Północnego" 
w celu upamiętnienia 2oo-I;tai?j rocz_iiy uro- 
d-in M Łomonosowa.

—  Pdlitne JJ38iedzttnie. Gubernator kijow
ski zezwoid na zwplanie wu wtorek 19  b. m 
o godz.. 7 i pół wieczorem nadzs yczsjaego po
siedzenia rady mięjakiei w celu rozpatrzenia 
referatu ładnego W. Jo z-f ego w sprawie v y -  
konania przez miasto powinności kwaterunko
wej w r. 19x4.

PcSiedzenie odbędzie Się pizy dizwiach 
zan-kniętych.

N jstępna kolejna sesya rady miejskiej 
rozpocznie się 26 b. m.

—  K ara dyscyplinarna. Na wczorajszem
ogólnem zebraniu wydziałów kijowskiego sądu 
okręgowego postanowiono wykreślić z l  ity  po- 
mocników adwokatów przysięgłych okręgu kj 
owakiego port. ad w. przys. Kiawczenkę za 

postępki nielicujące ze stanowiskiem pomreoika 
adwokata p.-zysięglego.

Pora aa«r. pr*ys. Krawczenko był zarzs* 
draj’ącym w jednym z zamkniętych już klubów, 
gdzie specjalnie sprowadzano szulerów, dla o- 
g łjw sn ia  gości w porozumieniu z adralnistrrcyą 
klibu.

—  t  unlw er& yhtu . Minister cś-ziaty na 
desłsł do uniwersytetu kijowskiego okólnik, na 
pod*t*w\; któ, ego przy rozpairyaauiu sprawy 
pozostawienia nadal w uniwersytecie atudeu- 
t S * , którzy ma ,4 niedostateczną ilcść stopni, 
należy brać p-d uwagę, w jtkim  stanie znaj
duje się spiasra danego studenta co Jo  odby
wania wcjskowrści.

Na podstawie powyższego okólnika w uni
wersytecie mogą pozostawać tylko ci studenci, 
atóray odbyli wojskowość, lub też zostali zwoi- 
n-cni od takowej, oraz ci, co do których jeat 
pewność, i i  przed upływem 28 lat ukończą uni 
wersytet. Ja k  bowiem wiadomo na podstawie 
nowych przepisów o wojskowości dodatkowi 
prolongata do ukończenia lat 30 została ccf 
męta

— Dwla k a ta stro fy  n*raz. Według r ia -  
dci«o<c ctrrymanych w zarządzie kolei Pcłu- 
dc owo-Zachodnich na at Borudianka ^darzyły 
się dwie kutastrefy naraz. Pierwsza miała 
miejszc onegdaj o godz. 4 w nocy i druga — 
wczoraj z rana,

P ia m z e j aatastrofie towarzyły naatępują. 
ce okoliczności. Wkrótce po przybyciu aa  sta- 
cyę pociągu osobowego Ns 39, celem saopa- 
trzen.a parowozu w węgiel t wodę, parowóz 
odercpio 10. Prawie jednocześnie na stacyt 
przybył pcciąg towarowy Ns 802, który stanął 
na głównej linii Pcdszas manewrowania pa 
ruwoz pnciągu Ns 39 wszedł na główną linię i 
szybko zbl isć  się zaczął do tylnych wagonów 
stojącego w o d b iło ś :! k. fcadidesięciu sążni po

Upoślttdzcfce przedmieście. Mieszkań
cy p rz e d w ś  ia Zwierzyńca zwrócili się do za
rządu miejskiego z prośbą o zależenie na prze
dmieściu któ>e dotycuczas nie posiada ża
dnego zakładu naukowego, wyższej 4 klasowej 
szkoły początkowej.

Jednocześnie mieszkańcy tego przedmie 
śeia pruszą zirząd miejsir o zabrukowanie ulic 
Zrierzyńca, przyczem nadesłali pisemne zo 
bowiązonia właściciel: poszczególnych nierucho- 
muŚci, iż getowi ją  oni bezpłatnie udzielić ze 
swych p osesji tyle gruntu, ile potrzeba będzie 
na rozszerzenie ulic.

- ■  ZktWlSżdzefiie budżetu. Gubernator 
kijowski zatwierdził prelimarz budżetowy czer- 
kaikiego ziematwa powiatowego na r. 19 14 .

— Z kCuPsyl g ’ bsrnulnej do sdt#w 
żUm iklch i miejskich. Kijowska kom- iyi. fcu 
bernialoa do spraw ziemskich i miejtkich po- 
jtaaowira wszcząć dochodzenie kryminalne z 
an. 406 kod. karnego pizeciwko Drezesowi A 
Backrowi oraz dwum członkom białocerkiew 
akiego zarządu mieszczańskiego Janklowi Wen- 
slerowi i M. W urzchoitsUemu za to, iż wsry- 
scy trzej wiedgąc o nadużyciach pisarza zarzą
du mieszczańąkiegu Kamienutrusą nie j tylko nie 
dorieśii o tem w ładiy lecz ukrywali te nadu
życia, które polegały na fatszow niu w doku- 
m en tici mlcSEczan-żydóa d_t urodz.n w celu 
ucbyltiiia aię od powinności wojskowej. Tego 
rodtiju  nadnźycia trwały  jak się okazuje przaz 
stereg lat.

—  Nowe koleje. Weoług m f irmacyi o- 
trzymanycb w zarządzie kolei Pol.-Zachodnich 
ministerstwo koir u 7ikacyi po Dorozumieniu się 
z ministerstwem skarbu udzieliło Towarzystwu 
kolei Podolskiej pozwolenia na w>ttnięc*e tra
sy i budowę następujących linii podjazdowych: 
r) od st. W.nnica do st Cwietnowo z odnogą 
do t. Zwinogródka 2) od m. Łucka do sf Ro- 
żyszcze 3) od st. S^epctówka, via Lschowce 
do granicy austriackiej niedaleko ra. W jssho- 
redks.

— - NAGŁY ZGON. W do nu >& as przy ull- 
ey KiryłowBiiej zuarł nagle 05 letni Fruclizck 
1 [iChklski

— ARFSZTOW ANIE ZLODŻIEr- Sło- 
Lśdce Nlkelikiej aresztowane R»m i-towa, kióry 
J .  ą-ge linopsJa okradł na rb. iuagatyn ku- 
su ic.sk 1 Drif ul

Po długich poizukiwsn^uh polkyi sreszło- 
w*ła wczoraj r r  ulicy złu-izicikę iswoclową Orten- 
ber r. która wrs z n.eijusuya. riftę?crtzr,ą -.«-puśi:ifk 
sit; między Inuewi kradjJt y klejuotów w wieazka 
jiu  Bnitmaas Wasylkowskó 97) I Btanszk
(tu. Watylkowtka 3 r). ZłBdziejas pn.ył.n«ła się do 
jttidijeży, an* Jtl»j„,itów cwroc,ć nje chciałs, mó 
wiąc: „Siukajcto. Odiłed?ę 3 miesiące paś klu 
ćzem, ale n'e edda.n. Mam dziesięcioro o«6b do 
źywienłŁ".

— NIEUDANE OS2 U:iTWO N ł -l. W .W a 
śylkowiklej aresztowano S. Gslębiowikięge, który 
usiłował uprzedac mosiężny, juko złoty VV 
dredze do Cyrkułu G. cflcrowywai e.Ójkowcmu ze 
«»e unołnieme 5 rb.

— N a DNIEPRZE. Ocet Ja j na Djieprze 
•'tywiSciła się łódka, którą jeebkły i~ mleczarkl Tru- 
Chsinowe Kableiy, które ziczęły tonąć, w tti jf u 
ratow m  priez N. Pawłowskiego.

— Ś illF R t: W CYRKULE. W lorytarzu 
Cyrkułu p'oskl -go zmarł dostawiony z ulfry w sta
nie nieprzytomnym 33 letni PyszLin Zwłoki od

ZAMACH SAMOBÓJCZY. M sry a B , za- 
zstkżzkŁla j*fzy ul. Stolypinowsklcj, w celu samo 
bójczynt za-yłh spirytusu denaturowanego. Pogoto
wie odwiozła ją do aepŁala.

— POŻAR. Uoległej noćy w  pusełyl Ni 41 
przy ul. Ftinduklejewskśej spaliła Się dtcwniaiia 
siupa.

— KRADZIEŻ ENERGII ELEKTRYCZNEJ. 
W d w u  M ia  ?r*y ul, Suworowskiej wykryto 
kradzież energii elektrycznej. Spi.ano p.ętokó .

— ZAGADKOWY TPUP. W tarlaku Kaha- 
n« pomiędzy trocinami znaleziona zwłoki jakiegoś 
nieznanego htężUzyzby. Sądząc z wyglądu, trup le
żał tana ]uz błizko pół roku. Odwieziono go do 
proteWioryum.

W SKRAW IE REWIROWEGO KIRY- 
CZENKI. Rewirowy Klryczenko, któremu władze 
rołfClty podać stę do dymisyi, odnośnego podania 
złożyć nie chce, j?Aftząe' natomiast o pociągnięcie 
go do odpowiedzialności sądowej.

Blulstyn k l jow sk ls j  s t - r v l  m s ł io ro lo g lc zn e )
Duia ró (?9) listopada 19 13  r.

da ,u towarowego.  ̂ Spostrzegłszy zbliżającą aięl Mlet.ouo 00 prosaktoryem. 
lokomclywę ^wrotaiczot^ie zacręii d vt;hć «yg» 
nrły  rlornaujące lecz maszyniata nie ztitwazyi 
prawdopodobnie sjgaaiów , gdyż całą siłą pary 
szedł naprtód.

Po chwdi naatąp ło zderzenie. Pięć wa
gonów towarowych uległo zupełnemu fftrzsska 
niu, kilka zaś następnych zostało mocao uszko
dzonych, Lokomotywa przewróciła się r,a bok 
i zatarasowała tor kolejowy.

Po c trzymaniu depeszy, zawiadamiającej o 
katastrofie, z Kijowa w ydano do Borodianki 
pociąg pomocniczy z rcbttaikmmi. Ponieważ 
tor kolejowy byt nie tylko na znacznej prze- 
atrzeri zawalony, lecz i mocno uszkodzony 1 -  
czeto budować nowy tor okrężny, by puśiić 
po nim nadchodzące z obu stron pociąyi Po 
40 minutach gorac licowej pracy tor okrężny 
był gotów i oczekujący od paru godziu n - sta 
cyt kuryer peteruburaki ?4 ak ruszył naprzód.
Po przeoyciu jednakie kilkunastu sążni cięiks 
lokomotyw9, sormowska rozsadziła nie dość 
mocno osadzone na podkładach — yny i w yko
leiła się.

Naprawienie nowych uizkodzeń zajęło kil
ka godzin czs. t, pizyezem muiiauo sprowadzić 
jeszcze dwa pociągi pouocnioze z robotaiaaai 

instrumentami dia podniesienia lokomotywy 
Podczas obydwu katastrof szczęśliwym 

zbiwgiem okoliczności nikt nie ucierpiał.
Wczoraj wszystkie pociągi z linii kowrl- 

skiej wskutek zupełnego wstrzymania ruchu na 
linL przyszły ze zręcznym općźn'eoiem.

—  Kanpf wodny Rygą Chsraon. K ijow 
ski okręg komunikacji zakańcza obecnie robo- 
.tf p izygotosaw cre, związane z projektem po
lepszenia 1 udogodnienia żeglugi po Dnieprze 
do samego ujścia. 6 ą  na ukcńcienłu badania 
H *J m* Dźwinv zachodniej i górnej części 
óaiepm oraz bądanie hydrotechniczne, prowa

dzone przez inżynierów pod kierunkiem inży
niera lejcbm aa*, na całej linii projektową lego; 
kanału wodnego Rygu-Chersoń W  ciągu zimy 
ma b jć  opracowany projekt budowy szluz na 
Dnieprze. W twm cefu cała długość rzeki zo
stała podzielona na sekejre zależnie od właści
wości jej koryta. C&ęść Dniepr 1 p,'jmiedj Ałe- 
ks*r drowskiem a Chersonem pozow anie w obf- 
cnnm stanie; na dystansie Eksterynosisw  Łojów  
dokonane zostaną roboty p’ zy pogłębieniu r.e- 
kę na dystansie Aleksandrovrak Nikopol dno 
rreki oędzle pogłębione do 6 s^óp, niżej Niko- 
t»ol*— do 8 stóp Na tymże d ;s ;*n sie  zostanie 
dokonany cały szereg rrb>t przy zwężaniu ko 
ryta zapomocą budowy tam przy niwelacji 
daa i t p. Na niektórych dystansach p ro je lt i 
wsne aś roboty wiertnicze w  skałach podwod
nych z zartosowaniem spccysloych pływających 
m asryn  wiertni :zycb. W p ib i i ż y  Wie.rcfar.;ed d c-1 

p o a y łs ie  obejmą dw ■ J " - •

B  elce— 5, " a  st Kiwercy, Gołta, Zwinogródka, 
Trojanow Wał, B jb rirsu ają  i B T l*  Cerkiew --c; 
na st. E :iw ei-f-i, Bcmiery i Sarny -(̂ -a, Óko’ 
ea-J 5 Wiatr d*ł pórjocńo-z\ę |v d lt i połud
niowo zachodni. Barometr w sk**4wal ciśaleni? 
od 728 do 7 6 p Śnieg spadł »r lUiząwetgra^zie

I 'S. lws< tk ewićz t *b , P Gliński r rb, 01e-h»-»s’n 
ix rb., J. S i4orowięź 3 b., S  O likowsW 5 >b, F. 
l/aanerzewsKl-g r b , S. Supotmcki 3 r b , Kv*tcuUi 

t tb., N. 5 rb , M ><ml ńi.ki 3 rb., Uoleckl 3 : b.,. J. 
BJłló&ur 50 kop., B Bukowski a rb , B»billikl 1 ib., 
j. KulikcwskI a r b , 1 1 ‘aw ic '*■«. 1 rb„ M «i*ijcki 3 
rb., J. Bykowski 50 kop., L. Kulikowski 3 rb

Ob/dM fęćUicgo.
Wctoraj XII wydstiał kiiiwsklcgu tądu ekrę- 

gr.wtgw bez -idzittłii ławy pr^waięąłceb razpozua- 
wał spruwę du-huwucgo wul Kąłs.t»jewa powiatu 
czEhryóskieąo Mbrofma Scred.ą. kiegc, nsksrżooai- 
go •  ubraię heuoruwego rę.lziego pszoju Sresto- 
perowa.

Sędzia Skasał ojća Se idinsitlrgo ra 3 ruble 
grzywny za nletUwic nie się do sądu w ćbarakte/ze 
świadka. Dićhowny podał skargę na Sędztegu, w 
której nazwał postępowaaie jeąo grubiańsklem, 
a samego ręśziego— .lu-niea. Twierdzenie to oj
ciec Mftrofan raatywował w ten »potób, iż skoro 
pi rwo pozwala na -peiacyę i kat-cyę. tem tameąa 
dopuszcza, iż tę.lzia ruoże pepełnitć' głuprrwa.

Na sądt.ie duchowny tluuiCzyi się, iż nie 
miał zamiaru obrazić sędziego, lecz jzdynie wypo
wiedział swą opinię.

Sąd okręgowy skazał £© na 3 1 rb. grzywny 
lub tydzień areiztu

T u h ż o  pedagog.

Ten Sam Skład XII wydziału Sąlu okręgowe 
go rozpatriył wczoraj ipiawę rewirowego Bołdtii- 
k>, uśkatżunego «. pobicie luSką guiaową uczula 
szkoły hmid,owej Kaldżnyfa.

Spatkawlzy Knluinyja wrąćająćeąo pćżnym 
wieczorem d» dtudu w towarzystwie Łnlegów. L ;ł-  
oenfco 1 *Pi ta? go, dokąd Idrit. .Idziemy, -ośkąd &nm 
się psdobas —odpowiedział K iluiayj, z» f *  też nie 
w. toc nie otrzymał k itę z rąk przedstawiciela wła
dzy w po#tact kliku potężnych uderzeń- laski gu
mowej.

Sąd skzzał Bołdenlę na 20 dni »re*ztu.
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Opady attBOkfrryezne ot—srano na półnoCc 
zachodzie, wschodzie i w Części cen.: nm 1 po ad- 
niowo-wtehodu. Temperatnra wyżzza od aormał- 
t oj w Całej Roiyi z wyjątkiem dorzeCMi Wułgl i 
Uralu-

Pogoda oczekiwani: niewle'kle wahania t*m- 
pertit uy i zmiany w Kijowie; cokolwiek chłodniej 
1 a Dółno. o-zacha Izie i ua zachodzie, Ciepło umlar- 
krwane na południowo-zzćbodzle, oiepł* w Cen trnm, 
niewielkie mrozy r.« pćfnjCo-wscuod ;le i na w. k bi<- 
dzie, opady ataof teryczne oczekiwane na zs cbodiŁ, 
w  cent> iiu, na północo-wschodzie, na wśchedzie 
i południowo wschodzie.

W  ~ej śnie kolii Pol Zachodnich nastąpiło 
dość znaczne ocieplenie powietrza. Wczoraj 
o g 7 oj z rana według whdam ości, otrzyma 
nych w zarządzie kolejowym, na st O jesa, 
Koziatyn, B rdycriw , S ifpetó^k#, Cht-ystynów- 
ta , Nienaer«e i Kor-uó notowano 1 “ n i  j ze 
ra, n# st. B rzula, WUpaiarkr, Elfzawelgrad 1

Teatr poleM w t0grńvA^.
Dziś w Teatrze Polskim niezwykle interesują

ca, wesół- komedya wyoitnego autv a Zygmunta 
Przybylskiego p. t, nVkicek i W łcrk", zawsze z go 
rącem uznaniem witana przez paLlleznośi. . Wi.-ek 
1 Wacek" jest jedną z najlepszych hłfatj-dyi cenio 
nogo autor- Ubok wielkich zalet literackich od 
znacza się ona interesującą fabułą, oiygini lnem u- 
jęCittn osób CzynayCh or«z niewyczerpanym a pe- 
goduyu humorem.

Przysł wiowyi n dwóch wisusów szlacneckich, 
wiecznie s!ę ojcu swemu z pod opieki wymykają 
ćych, odtworzą świetni ich wykonawcy: Wicka — 
gościnnie występujący, a zawsze gorąca przyjmo
wany utalentowany p Pawłuwski, i WaCka—artysta 
i reżyser naszej sceny p. Tatarkiewicz, D.ilsrą ob
sadę tworzą: pi Kierulcki (stary Klcpacki), oraz pp 
Biskuptka, Dunln-Kychłowska, Sachnows.ka, Ordę- 
żansa, Remsk i, Orzecka, Gcylet/ska, oraz pp. Bo 
guzławski, Buszyńskf, Nawrocki, Larewicz, Lócho- 
wski, Zbyszewski.

Dzitięjsta komedya obudził* szerokie zainte 
reLOwanie wśtód publiczności, o ćzem fąaiić  moż 
nu 1 ożywionej sprzedaży biletów. Dyrekcja za
znaczą, iz .Wicek i WaCek" jest kemedyą ć.Iklem 
dostępną i dla, młodzieży.

We wtorek ukaże się doskonała komedya Ste
fana Biedrzyńskiego p t, .Gra serc", któi w se&v- 
nJc ubiegłym cieszyła się nadz wydajaę&. wpreśt 
pewodzeoiem. W .Grze eerC" wystąpi p. Jan Pa
włowski w roli telegrafisty Julka,

Teatr Seławćowa. „St-mlany kapelusz" L»blCht’a.

Labiche (1815—if5h3J  obok Duvert’a i Lansau- 
nea jesl jednym z najwybitniejszych wodewilistów 
francusfiCu.

Chrrakte«ystyczną cechą twórczrś ji L ublchc1* 
jelt dos-.dny, ~-utejr.cww rvsuoek działających po 
Stłfil, ogromna ponaylłowGścI niezwyhłycto sytuaCyi, 
uTst rzaienie szybki bieg alćyi.

.P n r  jo-it r iwla, il f mt binier its plunchas" 
powiada ChartU-r o u‘woiaćh L,ipict*tra

I w  ten sposób rozumieli swe zadanie wyko 
twwcy piątkowej premiery w teatrze S  ' „eo-r

Al cyę prowao/ono z zawrotną ttybkośd>ą 
Ns scenie panowtł ciągły ruch, a aceny zbiort -we 
były pełne loigrrdyastu i bieganiny Pszysjuminały 
cnwilamt ftkupozycj- kInrm:.togfł t ^zrsc 1 feto wie 
Czy u.wory LabićhŁa nie były protolypec. i w 1- 
rem dla dziaiejs ych inseani.atosów widowisk ki- 
nematogra f icznych?

D t rclp i huoaoi Lrbi< he’a dzistejfzenau wi
dzowi meże aię wydać zbyt jaskrawym 1 naiwpym, 
aję w wykopaniu artystów teatru boiowćewa nie 
tyle może złagodzono jaskrawość Ile błyakotliwością 
v/ykonania poaryio naiwność.

Wogółe całość był* wybornie dostosowana 
do stylu i charakter u utworu,

Na. czato zespolą wysunęli się pp. Rodin, )a- 
Czmleniew, Kuznlecow i Konu wsław.

T. M S.

W ieczór m uzykalno-taneasny.

Na korzyć" niezamożnych ucteoic gzkoly 
p L  W olodkiewiczjwej w rt 2 1  b. m. W nad’ 
cbodzący czwartek, w  sali klubu szlacheckiego, 
odbędzie stę w it s ó r  artystyczny. Iaicyv.orQ.wie 
wieczoru dotychczas pozyskali ceańy udział pań: 
Netzel R.edcryciŁrteD'’ao), W ąsowska (*isrzypre), j 
lidepska (wioluaczela); ortz mają zapra n loacl 
kilka m tntrów  śpiewu i deklamitcyi.

Koncert zapowiada aię niezwykle intere
sujący, a organizatorowie dokładają wszelkich 
słąrań, aby stworzyć program p n  a,dziwie arty
styczny, a tem ^amem—kciągm.ć liczniejsze za- 
st^py filurlaaCłów.

Po koncercie odbędzie s ę zabawa tanecz
na przy c ż sriękach jedaej z łepsiych oraiestr 
balorych.

N ezależiUe od poparcia celu szlachetnego, 
um.est,]icy wieczoru będą mieli sposocmcSć spę
dzenia kdku godzin na piętuym  koncercie i 
■juiłej zabawie t« e -z u c j

B la ty  są do n a b y ta  w kacedaryi szkoły 
(Kuż.iirczaa 4 O-

Ze sportu*
Porażka spot to*vców niemu ikich-

Jek donos; .LrdepenćenCe Belge*, na między- 
.• ai od»wy »»tcht’u piłki nożnej w Antwerpii
znioro; & 6t\ żyas niemietka ćozrała Jwwip»o*itu- 
jącej porotki. Niemcy wyttąpói zwgr aną pampą, 
tem większe ■ 's enic spraw.ty następnie icn nie
powodzenia. Wygran- drużyny belgijskiej, którą 7. 
oiemfecką o pierwszji, ,'two watCzył.J, wyraża *ię w  
swsunku 6 :2 . Belgijczyćy zawózięćeajw -głównięi 
•v ‘  c-owoszetue zraki nusmu wytrenewan u h»lt- 
Kupet’* aruiyny, która nriiłu udział w popisie.

Igrźys.to olimpijskie.
Sprawozdanie komitetu igr*yj* olimpijskich 

igta i . w Sztokholmie uKara/o się obeCnfe w dwóch 
wj/daniaćh- S'we izkina i aogtelskinr. Wypitki ko
mitetu wj niosły, jak #ię okazuie 2,4794.0 koron 
53 ',ere, dnen^dy- 2,473,414; ( -'yłi i e  deficyt tałej 
plorzymiej imprezy nie prztnićuł 2 i pół koron- W 
ciągu .ygodnia olimpiady zwiedziła sutdyon 199,005 
o»tb, podczas dnia biegu maratonskiega-- -18,713-

Piizes międzynarodowego komftetn obmpij- 
f'.'ego baron Piotr de Coubcitin porozumie* »*; * 
króletn gTu kim w  sprawie urządzeria igs*y*k w 
Atenach. Brdą one zaczęte w macću 1914 *•
'tele biura orga ii*męyjnego przyszłych "igrzysk w 
Aienzch «.laje król Konstantyn.

U S T  0 0  REUAKGYI.
Otrzymujemy piiwo następujące'

Szanowny Panie Radckterzel 
W numer.-e 302 „Dzlenuika" t  d. 15 b. tn. za

mieszczona została kotetpyjlcoiya ,7 fr>d Gzer- 
dihowa".

V/ dopełnieniu da lej korespendencyi uwa- 
itu  za stosowne zaznaczyć, że p,ze laięMorcy bu
dowy mestj, iażyuier S. Skwleićzyński i j byli 
polakami, i te  nie tylko biada K z kfu pazcyą Cie
śli podlaslaków, którzy zostali wezwani przez na* 
od samego początku budowy, a nie, jak pisze kores- 
Dondent, 1  r,owo<iu trudności z inuvmi, ale i Cała 
raaik a^mluiatracja i prawie wszyscy majstrowie 
inryeh iacLow również oyti potanam1'

Pochlebną opinię e braciach K. i ich party! 
"r zupełności potwierdzam.

Prosząc e zamieszczenie tej wzmianki w Pań- 
. kiom poczytaem piśmie, pozostaję z prawdziwym 
rzacunkiem

Inr. S. Pzieieanouis-k?-

P i j p i i ó z o p z ę d i t y

w  K R A V O W IC , S l n w k u w s M  3 .
G/untowuie przerobiony i ocinowicay. N o w i  
winda — Łaaienki — Tmlafonyr i f- P-

hygieniczne ulepszenia. P 0I7

Codzisitiim konospł,
S:- B O JA R S K I i F r. O RZECH O W SK I

prowikst roboty powyżste otfrjmą dV 'ć ifz 'e-: « ,  n# st. U rzu>a, WUpaiatk*, Elfzawetgrad 1 
fięciny. W najbliższym czas'c spodziewane j< s ,! Rybnica - a ,  na at, Krzyżop: 1 — 3, Pierewał—4,

O F I A R  Y«

W AdministraCyi .Dzienni a Kijewuklego" 
złożyli:

P t  B to ó n yrh  ■  G a l ic j i :  pp. X. 40 rb.. 
Romualdostwo Żtnlgrcdtcy 5 rb.

K a  T r u .  pom< o l u l .  j o l .  u n .w r r a y ł .
k ij . i  J .  Wł. I lulanie ki (p *m‘ęci Hill) 10 ro.

N* L flB M h  d a  u z n a n ia  A d m in ia t r a o y i
,d  tła  a l f : "  Dyrekcja Teatru Polakirgo (j»ko 
karę artytty S. D ) 1 rb.

4 3  R ao lea-t (S la a iy A tk f i  Ku u<-rżeniu 
ś. p. Klemeutyny Stołyhwowcj: pp Amelia Tarasz 
kiewtezównaa rb, N«talia Tarri-iiew icró -ma t rb., 
Józef Kuazeli t ib ;  Zamiast wieńca na grób ś. d. 
jzua Br»tkow*ki'go, rebrana w BurzartCt: pp. W. 
Chotecki 2 ib., W. Bltińtki c rb., N. Czerski 2 r b , 
W. Kalinowski 5-1 k o t, Z. B.oszkiywicz 1 rb,, W. 
SUtwiftski 2 zb., M. Z«ręba 1 rb., S Postępski 1 rb., 
H drowie? 1 rb., W. Kari.zewsai 51 .. p.. J Bzr- 
ctkowf'-5 30 kop, S. Kdhutnicki 1 -u . K.. Jrzi-rsrt 
1  rb , M Grotu* z rb., S. W jyaiłłzwie; t n i ,  P. 
St*rożyćski 3 rb f SipolniCki .3 rb,, P. MiCheŁou 
s» r y , K Kw ia kowazi 1 r t ,  A .  S  'kołowaki 3 rb. 
A PeteijrUow.S. 3 rb., M. Rud-ifiei t rb., ii. Je 
zierska 1 rb.. L . Żegliftskl t r D,  S . Radwański 1 rb.,

U  z m ip m t e ę t t o i  F i

f « F ł ( a r i ( ż |

RsW olpcye .M itin " .

Bialoorod (AP). Og o.-^ V« w gazecie 
MaŁn" traktatu serbsko-bułgarskiego wywarło

w Verscb politycznych przygoębikjące wr»żen<e. 
U 'zędowaie zaprzeczają udziafowi rząfu sfrb- 
aktrgo w ogłoszeniu traktatu Zlaniem  osób 
dobrze ppiolormo v^oyob, s r i a i o m g a i e t y  są 
Niaregcd-ie. S fery  urzęcbwe obojętaic traktu
ją ekscesy prasy auslro-węg:erskiej w zw ązku 
z ogłoszen;cra trikU tu i przewiduje wielkie 
trudaości dla przyszłych haudlowo-ekoaomic*- 
oych rokowań z Aiislro-W ęgrami.

SprostowfteR
Sofia (AP). Bułgarska agtacyą telegrafi

czna donosi, iż mowa Radosiawowa, wygłoszo
na w Pkwn<e, została nieściśle opublikowana. 
Wobec teftc komentarze prasy zagranicznej *ą 
błędne. Agedcya b-iłgarska poczytuje za swój 
obowiązek przytoczyć doniownic Łaz-s R ido- 
sl*wowa, który powiedział: .B u  g ity 1 nie po- 
winna prowadzić polityki rusofobskiej i nrogóle 
nie powinna powodować się zadoą fSBi^ lub 
lĄi. fJstw eai, lecz poprostu w ian* uprawiać na
rodową politykę bułgarską. Powinniśmy b jć  
poprawni w aloiuakach ze wszystkiemi mocar* 
Stwami i traktując wszystkich z szacunkiem, 
kierować stę jedynie interesami wyższymi na
szej ojczyzny*.

Z d e p g icy i.

Wi&aań (AP). Kom isy* wojenna Drzy d ;-  
iegacyi auuTradkiej przyjęła preHminarz budże
towy mimąterstws irojny.

W tsatń (AP). W  komisy! baśniącfciej d >  
legacyi austriackiej zreferował x>i :*ter skarmi 
B lńtk i stan gospodarczy i ku Umai -y Bośni 
1 Hercegowiny. M-rdster skarbu oirialczył, te 
olydw  e prowincje atąld ś-ę. rozwijają Mini- 
ater rozwinąi ozerokt program założenia i wy
budowania uikół elementarnych oraz budowy
kolei żelaznych. Moi;3ter nadmien i o przeszko
dach jasie czyni w tym względzie sejm bośnia
cki orsz dał wyraz nadziei, że sejcji dzięki 
obraniu don czloókOw iioWej serbskiej parfyi 
umiarkowanej, której postulatem jest wierność 
dyasstyi — będzie bardziej zdolny do pracy, 
Kząd zamierza obciątyć skarb kraiewy opłaca- 
ciem procentów za kapitały n i wykupienie Lmę
tów- Minister zakończy) awą mowę zapewnie
niem, że Bośnia i Hercegowina d*d<ąsobt: j j - 
dę z zaspokojeniem potrzeb gospodarczych, kul
turalnych i narodowych ludności. Minister nie 
ma na wzslędzie innych celów prócz dcbio- 
bytu mętnej i uczciwej ludności Bośni i Her
cegowiny.

Krytyka mowy Asqiilthd.
L fn iy n  (AP). Leader cpozycyi B nar- 

Low  wygłos ł *  Dublinie r s Ł ą  krytykę m ow f 
Ascjuith a. A(q lith nie miał mandaiu do prze- 
pro wadzenia ho nc ruicu.

Powstanie w Ameryce zostało wywclane 
dzięki rastosowauiu przez rz^d niesłusznych z* ' 
sad. Krzywda czynioaa IJTsterow/ jest jest* 
cze większa. Następnie przemawia! Csrsoo,



I
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k óry oświadczył, i i  u‘ę nie zlęknie pogróżek;
u ła n .

Z Izby deputowaisyib

ParjŻ  (A p). Po mowie Noułaus’a ro-pc-czął 
krytykę p y y c z s i Caillaux Oświadczył on, te 
demokraci nie zgcdrą aię  na uchwalejie no 
wyca pcd lików, dopóki się me <rg;d:ą ns ofia 
ty  kU */ zamożne. C ailU tx nic zgbdza się □* 
z*ro laeait renty od podatku dochodowego, 
zaleca politykę ossczęiaoś i, kontroli i reform 
d'm okrary.zaych, wreszcie czyni zarzut rządowi 
z rego, ie  ucieka się do opodatkowania f ur di  
rzów nabytych

Z Iriandyi

Duoll 1 (AP). Podczas, gdy B ic t r  L iw  i 
Ciraón pr.e nawiali w teatrze królewrkim, ze 
nrat g ę  p n t l  gmach-rm tłuaa kikut/s ęrtny. 
S  Jew aao pieś ii naród rw*, Ir s r ani  jajami i 
kafficaiaoou, rozlegały się wre* y >euoiterow e 
tnuta rewolwerową zraniono kobietę T<u u zoił 
jedce^O z u ezjsU ik ór zgromadzenia, który w y
szedł z teatru ns ulicę

Ruth w firfd  hindusom.

Londyn ( \ p) Z ITaln,ty donoszą, iż ^ y  
dawca bengalski Brncrdżi otrzymał anonim z 
m arrya l m wybuchowym, naką«ująny  mu za 
n ieihrć udziału w radzie wicc-królą. Podobne 
liaty otrzymali inni wybitni działacze hinduscy

Niemcy w  HI ł . j  A iy l

Konstantynopol (AP). „Deusche-O^ent- 
Bznk* zam erza otworzyć szereg filii w Małej 
Azyi Przybyły z Berlioa dyrektor banku w y
jechał do S i .a s  mu, gdzie zostanie otwarta 
pierwsza f lia.

Spraw a Ronlhiarn.

W arsz&w a (AP). Świadek Tłucbowski 
r twierdza, i ł  przed zabójstwem Chrzanowskiego 
Ronikier potrzebował pieniędzy. Rządca mająt
ku Ronikiera Sławiński c świadcz*, i ł  okazany 
P dtot, po którym niektórzy świadkowie poznali 
RoriLieru służył mu za szl*frok. Wobec ujaw
nienia nowych okoliczności prokur* t r wszczął 
starania o wezwanie daóch nowych świadków, 
mających i  twierdzić, i ł  w dzień zabójstwa Roni* 
k e r  kupił bukiet iijoików w naUźącej do 
nich kwiaciarni i p o s łł  go do mrblowci Z a
wadź! i*go. Właściciel sali bilardowej przy 
ulicy Marszałkowskiej oświadczył, i ł  według pe- 
g.osek do pokojów umeblowanych Zawadzki go 
uczęszczali uczniowie szkół prywatnych, w ja 
kim celu niewiadomu.

r o w i  s ta tk i rosy jsk ie .
Pbtsraburg (A P ) O g. io -rj zrana w 

waisztatach putiłowakich miel byc spuszczony 
na wudę statek .W ołbhow* j rzezraczony do 
wyławiania zatopionych łodzi podwodnych. Na 
uroczystość przybyli przed t Itriciale miaistci- 
■ tw i mnynarfci z wiceministrem Bubnowem ns 
r-zele, prezes komisy: oniony pańtt wowej ks.
Srachowakoj i  posłowie do Dumy. Po ntbo- 
żeusiwie di to sygnał do spuszc^e-nia statku.

Statek ruszył i w ciągu 3 minut p su wsi 
się naprzód, poięm jedcak utkną* i inne statki 
» i ;  mogły go już zruszyć z miejsc 1 .  Wobec ta 
kiego niepowodzenia uczestnicy uroczystości 
prześzl do nowych warszlelów putiłowskich i 
ram wiceminister Bubnctw w iaz z wyższymi u- 
reęinikam i dokonał uroczystego aktu rozpo
częcia budowy kr.żowników: .A d m in l B u ti
ków*, .Adm uał Spirydono-. ■ 1 4 torpidow* 
eów.

Różne.
R zym  (A P). N a p rezyd en ta  parlam entu 

«rybra‘ny został t a n d y d tt  rz ą d o w y  M arcom , k tó 
ry  u i r z y m - ł  30 4  j>ło>*v S jc y * l i s t *  Pram połin i 
otrzym ał 8 1  g ło só w , 4 w yb ran ych  w icep rezy
d en tów  p srlam ei 1 1 n*i«*ży do p a ity i rząd ow ej 

Lst dyn  (Air) „ D t i ly  T e ł “ donosi, j i  
W łoch y z*k u p iły  d re a u a o u th t brazylijsk i „R io *  
d e - Ja . i r i r c “ , bu d o w an y prztz  A rm stro n ga

B Łl g ;0 1  (AP) Przywrócona zostaia bez 
pośredaia komunikacja onobowa i towarowa 
pomiędzy Biułogrodem i Salonikami.

gstatgiej t W W i

Mezadowt I mię w i&rrosi ssibsklej-
BI: fcQrud (W ł). O itatnio ogłoszone awan- 

ae w armii serb klej wywołały ogromne nieza
dowolenie w kołach oficcrsUcn. Pięćdiieaięciu 
kapitanów podało ministrowi wojny protest 
przeciw pominięciu ich w awansie. Większość 
załądałś dymisyi. .

Sprawa refiirmy wybornej.
Wiedeń (Wł.) ,N cue Fr. Pressc* za 

mieszczą poąłcskę, łe  ri sini zaniechaliby żądań 
swych w sprawie składu wydziału krajowego 
wzamiaa za inne kompensaty. Posłowie polscy 
c ś ł i» d ’zy!i iż możnaby sprawę tę przedysku
tować.

LWÓW (W ł) Zjazd 100 delegatów związ
ku rtoraizysreri powziął w *ż :e  u c h la ły  eko- 
ootoiczne.

«wym nowym protegowanym —  grekom i ser
bóm

B iłg rys spłacił* t'm  dłi’g swój za uwol- 
n’enie i dziś wolna jest cd wszelkich zobowią 
zań Au cr zwraca się do ambasaderat j»ko 
Jo  jednego z ro“iyj'kich działaczy politycznych, 
któriy uczestniczyli w tern pnwtórntm uwolnie
niu Bułgaryi od zobowiązań moralnych. Cie
sząc się z porażki,która dała B ilgary i mołneść 
zosłużeuia sobie na prawo zu, emie samodzielnego 
isinieDia, poci»za a ę  autor ttm, że krew 
tysiąss offar rpuaa nie na B jłgaryą , lecz na 
tycb, którzy fcwwaatowtli traktat kłamliwy
z powziętym z góry zwmiareni złamania jego

Wiedeń (Wł.) Prasa stdzi, iż wybory ao 
lobran a bułgarskiego ikcńccą się znacznem 
jwycięst " b  stronników cara Ferdynanda i 
rządu Zaledwie ł /4 będzie zwolenników związ
ku bałkańskiego. Zmiana kursu w polityce buł
garskiej jest prawie w yączoaa.

Sofia (Wł.). Minister soraw ztyrsnicz- 
nych Gennadiew zjechał do Mustafapaszy na
konferencję polityczną z tureckim mini trem 
spraw wewnętrznych Talaat bejem. Po skoń
czonych wyborach Genaadiew wyjeżdża do  Pe
tersburga dla wyświetlenia stosunków Bułgaryi 
do Rosyi.

Spraw y sporne zostały załatwione.

Zi jśsfij w Save!fie.
Berlin (Wł.). Z  powodu ponownych z*iś4 

w S„vern e wniesiono Jo  parlamentu drogą ii i -  
terp.-lncj ę, któi-a podpifijU alzatczycy, centro* 
cy i uoiacy. Władze wejskot e w Śave-ne za- 
rządri*y surowe ślcditwo

Paryż (Wł.). .Opinion* donosi, ie  rząd 
francuski z*protcst»ował pneciuk > obraźltae* 
mu wyrażeniu poiucznika Forataera u armii 
francuskiej

łavÓ  n>J (W1). Dn. 15  b. ir . ponownie 
miały miejsce burzliwe sceny. Z  grupy mło
dzieży, przechodzącej w pobiiżu miearkania pc- 
rucznika Forstnera, gdzie stało kiiku cf cerów, 
dały s ;ę słyszc ć obraźliwe okrzyki pod adreaem 
Forstncra Jeden z oficeiów wezwsł wartę, któ
ra octyiciła ulicę. Dokonano licznych areszto
wań, w tej liczbie kilku urzędmków wydzitłu 
sądowego.

Ze Siązka-
BiitTO ( Wł.). Wed u j  doniesień gazet, 

władzo c  iryń-k t  zamierzają wydalić z okręgu 
cieszyńskiego kukuiet robotników z Krolestws, 
uzasadniając t j  zarządzenie wzrost m prze
stępstw.

ZsyUna siTib ta d o rj

Bialofiról (Wł.). Ambasador austry;clii 
baron Us ron acręczył królowi hsty odw dujące. 
Na&iępca jego G ies ‘ 1 przybywa w cią ju  tego 
tygodnia.

Sprawa traktatu ła jn a jr.
W(edcń (AP). Gazeły uważają za nader 

(Jon'osłą audyencyę krćlt Ferdyam d* u cesa
rza Franciszka Jozefa w dniu 14  b. m. Nie- 
wątphw.e Ferdynandowi zależało na tem, a ty

d«ć wyjaśnienie w sp awie traktatów tajnych 
i zmniejstyć wrażenie u.emce przez te traktaty 
wywołane.

,  Reich iprst* w srtykułe zatytułowanym:
.Sekret rc syj k ej mobilizicyi próbnej* przytacea 
wiaJomości cttzymane z miarodajnych źródeł 
bułgarskich Artykuł zawiera oświadczenie, że 
podczas aueiyecyi w da. 14  b m. poczynione 
» jły  w szrkte niezbędne wyjaśnienia i dzięki 
temu zostały załsgrdzone rozmaite nieporczu 
mienia. G aieta daje do z o :  u mieni., że B u'ga- 
rya była zmuszona do zawtTcia konwencyi wo
jennej środkami niezwykłymi

Inspirator intelektualny traktatu skiero
wanego przeciw Austrył, a który żądał natycb- 
miss.uwego okazania mu kopii tego traklitu — 
stara się obecaie odegrać rolę niewinnego. H l 
sterya wypadków, poprzedzających zawarcie 
tej um oay, jest zsrazem bi t .ryą mobilizacyi 
wojsk rosyjskich na granicy galicyjskiej i ru
muńskiej.

Podpisanie traktatu przez króla Ferdynan
da jest zaledwie epizodem, ostaiecznem w yo
strzeniem oręża, jaki kuto przeciw Austro-Wę- 
grom w iw  ą;tu  bałk«ńikim. Związek bałkań
ski był przygotowywany od czasu mowy Dyłe- 
go min'stra Izwolskiego w Dumie w okresie 
przesilenia aneksyjnego. Gabinet Malinowa zmu 
szony był do ustąpienia wskutek poczynionych 
przezeń usiłowań zbliżenia się do Austro-W ę 
gier.

Miejsce jego zajął Geszow kierowany 
przez Daaewa i Todorowa D arew  znajdował 
aię wszędzie, gdzie trzeba było wykonywać 

akazówki Roa/i. SpaU jtow ic i Danew co
dziennie naradzał1' się z ambasadorem rosyj 
akim Niekludowem, który koniec końcem groził 
nawet losem Alekaacdira Batttnbersiiego. W 
ciągu d r  u dni trakt* t .leżał w  biurku króla 
Ferdynanda Nie król zawaTl ten traktat z kró 
lem Piotrcin przeciw Austio-W ęgrom, lecz by!ilopolski. 
on wymuszony przez rząd konstytucyjny, N a
wet minister wojny Nik forow nic nic wiedział,
0 traktacie. j PetersbUffl (Wł.) Z

Dnia J7  września wyd^ł król Ferdynai d 
rozkaz mobilnacyjny. Jednocześnie wydany zc- 
tał rozkaz o mobilizacji pióbnej w R-. syi. Dn

iej gazeta wzmiankuje o m oaie mi iisirn Su 
cbomlinowa w petersburskim khfcrie automobi
lowym, w któ ej to mowie minister groził wiel 
aą wojną w razie najmniejaz-go wtrącenia się 
Austro-Węgier do sprLw bałkańskich. Gs zeta 
oświadcza, że cały związek bałkański nie odwa
żyłby się na rozpoczęcie wojny z T -rry a , o ilr- 
by Rosy a nie przeprowadziła mobiliza-yi Na 
zakończenie .Reichspost* zapytuje: .C eyż za
to wszystko można czynić odpowiedzialnym 
rróla Feidynand*?1
1 „Neues Wiener T .geblatt* wobec rewe
lacji .Matin* nawołuje F .ancyę do naprawie
nia slego, jskie sprawiła Austro-Wegrom, skie- 
• awana przeciw nim kampania dziennikarsku, 
gdyż obecnie Francya powinna uznać, że nie 
^uatro-W ęgry sp.skowały przeciw R o s ji, a od
wrotu^, Austro-W ęgry Jbyiy przedmiotem in- 
tryg; Francya zaś, p;e wiedząc o istnieniu trak
tatu tajnego, nieświadomie popierała politykę 
groźną dla pokoju euronejskiego. W rogi stosu* 
nrk względem Aurtro-W ęgier nigdy Die przy
nosił s.częścia Francji.

Sufia (AP). „Weczerna Poszta* ogłasza 
list, ja ti w ] s roso*» ł do smbawadora r.syisk ie- 
>0 Niekludowa Scfronij Nikow, który wygłosił 
tui* 25 października w klubie wojsk ow jm  od- 

czjt o przyczynach Dorałki Bułgaryi. L ist ten 
:awiera tę samą myśl —  że R osya odebrała 
Bułgaryi wszystkie jej zdobycze i cddala je

Hojny z?pls
Kalisz (Wł.). Prezes miejikiego T ow a

rzystwa Łrrdytc-wrgo i straży ogniowej p Emil 
Rephan ofiarował 2 no,000 rubli na budowę 
gmachu szkól elementarnych i 300,000 rubli na 
budowę szpitala.

Z Keta PolskUgi w  R a z ie  Państwa.
Petersburg (Wł.). .W iecz. W r J  donosi, 

że na prezesa R cła ponów z Królestwa Pol
skiego w Radz!e P iń jtw a obrany zoitsł Wie*

Sprawa Filtrowa-
powodu rezultatów 

dztwa, przeprowadzonego w sprawie Piętro
wa przez kom isję wszerhwydziuloirą, Ruchłow, 
.jak donoszą, w ystosow łł do Sazonowa Hat, w 
stórym tzoajioia, że w srytcy funkcyonaryusie 
kolej iwi, któryea wina została podczas śledź* 
twa stwierdzona, będą surowo ukarani. Sazo
nowa list ów zadowoLł Ministerstwo spraw 
wewnętrznycn nie daje żadnycn wyjaśnień w 
sprawie wykroczeń żandarmów.

Z komisyl parlaTianttirnyth

Petersburg (Wt ). K o n ;sya oświaty przy 
jęła wniosek o udzieleniu kowieńskiej szkole 
handlowej zapomoei jednorazowej w kwocie 
12,000 ro. i corocznej subwencji po 5,000 rb. 
Przeciwko projektowi występował na-yonalista 
Ławrow, który zszn a m ł, że w szkole pobiera 
nauki 45 żydów,

Petersburg (W ł). W  Komisji rozpatrują
cej pro:ekt 1 s aw, prurowej odrzucono wczoraj 
większością 12  -głosów przeciw 9 artykuł 66 
projektu. Obszerną dyskusję arywołai artykuł 
67 o natyefimiastowem po wyjściu z druku 
przesyłaniu komitetowi prasowemu luh inspek
torowi egzemplarzy wydawnictwa, orsz o prze
syłaniu ilustracji na 24 godz przed wyjściem 
z druku. O pozycja gorące protestowała prze
ciw temu artykułowi, wskazując, iż przyjęcie 
jego j ównoznaczne będzie z » prowadzeniem 
cenzury prewencyjnej. Większością 1 3  głosów 
przeciw 9 głosom opozycji srtykul został przy
jęty, odrzucono jedynie ustęp o rewidowaniu 
prewencyjnem ilustracji.

jęto.
A rtjku ł 70 o cenzurze cerkiewnej przy*

Petersburg (W ł). Komisya interpelacyjna 
przyjęła interpelaryę lewicy o zamknięciu zjaz
du subjektów w Moskwie

Petersuurg (Wł.). Minister rolnictwa za
żądał zwretu projektu utworzenia funduszu me* 
lioracyjnego dla ordynacji w Królestwie Poi* 
skiem i na Rusi.

Projekt ów niedawno zostU dnucony 
przez kumisyę.

Pro] Kt 85 m o n ą iu  w  Hi fil Polskibm
Petersburg (W ł). .W iecz W r '  donosi, 

że jakoby j r  ujekt auur rządu iniejskiego w Kró* 
lesturie Polskiem ma być rozpatrywany w R a 
dzie Państwa w najbliższą środę Jednakże ko
ła dobrze poinformowane zaprzeczają tej wia
domości, twierdząc, że dziś wogólę jes*cze nie 
da s ;ę przewidzieć kiedy projekt simcrządu bę
dzie rozpatrywany, w każdym jednak razie nie 
stanie się to tak prędko jak komunikuje aWiecz. 
W/em *.

G la M a  P a t a r a b a r a k a
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Usposobieni * wslaraoti spokojne, ale dość 
stałe; z papierosa d/w .enuaw ml a n i  łe. Z  pie- 
naiówkamf zw jłkaw a.

© d e sa
rtrenamefatę na

„Oziesinii Ki]owskiu
przyjmą-e

Księgarnia 1 Czyftslnis

A. Zwierowjcza
J«katsrlalsaka|a ł

W Y D A W N I C T W A  G E B E T H N E R A  i W O L F F A  

WILIAM SZEKSPIR

0 Z 1 E Ł A  W  1 2 - t t a  T U t m m
Wydanie nawe , z portreiem aut ra c raz ki ku'ziesięciu drzewo- 

rjfir.tfci lytu’owymi.
ŻyciurT1' ooet» I ebjaśnienia do jego utworów opraCowił de- Ro* 
ntałi D yboakl, prof. lu. aog;. na uaiweraytecij Jaęiel ( ih riid , 
Suidyiim p t- „Szekspir polsce" naois ł d e . L u d w ik  E e r -  
n u o ki. Wyboru pr em dćw , 2 dawniejszych piflra Korzeniow
skiego, Koź ni*na, Ojirov-jkiego, Płj^ert*, P»*zkowskirgi, U lri
cha, ze współćzesBytd Jana K>*prowi^/a i E twarda Porębo- 

wiczw, dolconat S ta n is ła w  r.eeem ii-*-. -i.
Cena 12 tomów:

ra  zwykłym papierze fO r b , ,  na lepdzym papierze ló  
.  „ w oprawie 1 I rfe ., „ „ w  oprawie KU

12168 Jjo nabycia wc wszystkich ksi^gcti nic cli

r b .
rb*

P R O S Z K U  

A . Z E  j  D L AŹadrć wszędzia,

876
H a g n zy n  m ód i m nnufaktut-y

D O K U  H A N D L f i W - C C

Br. N. i M. Lopbjko i S-ka Ciepłe
«% K A  M A  1 . 1  Łffl, 41 f i  _ R  ImI) K re izcz rt jk  A l 40, teł. W5 £6-65 
ie) Lw ow sk a N i 4 , tel. N i 22-42*

N a  a a z o n  j a a t e n n y  i  z i m o w y  otrzymano w wspaniałym 
wyborze o s t a t n  6  tiC W  o A c  i najlepszych fabryk rosyiskieb 
i zagranicznych, rów a:eż U N IF O R M Y  wrszy8tKlch zakładów
naukow ych. C e n y  s k a ł o  i  o u m i o n n e .  702z

koszulki trykotow e 
k t l is o n y , kcmiaszi 
1 iu.

FoiteDlany 
i Pianina

FA B dY K I
„A. STBOBL“ S p r z e d a ż ,  w w nalem , 

r e i a r a c T *  i a ł i - o je
n ie  11125

Zy lańska  27, t | U 8 5

Z I E l i l M
TYGO D N IK IL U ST R O W A N Y  „ , 6 5

L r a j o z n a w s i w u  P o l s k i e m u  pcś«jęcocy, wychodzi
w W A R SZ A W IE  pod r c d a k c y ą jK a z i m i e r z a  K u l w i e c i a *

Opisy przyrodnicze i geograficzne. Prace z zakresu etnografii, ar
cheologii, zabytków sztuki Obrazuje w ops»cb r BukowTch i w do- 
ku neniach ilustrt cyjnych p i ę k n o  i  b o g w e t w o  P c l s k i ,  bada 
— *- jej stau obecny i odzwierciadla przeszłość nuttoryczuą —  1

P R E N U M E R A T A : w W arszawie rb. 5 kop. —
z przesyłką pocztcwą , 6 , 50

D li Całoroczrycb nowych prenumeratorów: 
tom I, II, U l i IV  z ustępstwem 2 5't.

Rsdikcya i A d m iis i acya: Aleje Jerozolimskie 29-1.

Wóczkwe
Orenburakie i puchowe

Chustki
Dziecinne 
K e s t j u m j  

s p o r t o w a
Spetyzlny n.?ga yn

Czesko-Rosyjskich mechanicznych 

wyiohdjr trykotowych

MATERNITEH

Prywatny Zak(ad
A b s z e ^ j n o  -  G ^ k o l c y i c z n y

DOKTOEUW 
Z. Eadeliaana O. Galdberg*
J ^.U&kirgo S. Janczewskiego
w  W a r u a s i e ,  ul. Baduena Nr 5. 
Oołata dzienna od 2 i ról do 8 rub. 
informacyi udziela Z a r a ę d .  12008

l-a zy  Rijow ofci H a R ś la * y

Zw iązek  Kobiet „ P r o u r e s s * 1
Poleca odpowiedzialne: kasyerk^ 
buchaherki, stenegrafi thi, nau
czycielki, bony, kucznice-gospo- 
dynie, panny sklepowe, Zapraiza 
panie do wstapirnn w poczr.t 
Crłocków. Zarz.d iwią;ku zz- 
iwierdzDry przez Komin t Hzr- 
dlowy. Infarmacy : W . -W ło d z ł -  
mierska 45 re. 4 Na prowin:yę 
za o: ł. 4-ch 7 kop. marek. 
P o t r z t  bne dwie ireblówKi polk’.

12172

686

st.E ii. lamii
g  fa a y lk O H B łta  10 .

■ |nj a U k  z rezyder ‘yą pańska, ka- 
Wl nłllz»cya, wodt f.iags pi odm pa
rowany, okop.ny, fk< lo T  O morgów, 
duiy ogród owocowy dochodowy 
budynki g tSpniarcze r"w e, rt»a- 
r.ectł żywrr i m artw , 10 wiorst od 
kolei, 3 od r,r>c-tv i t*lrg af i Wia
domość: p. Krasne, Podole SKr»vnk8 
ppczt. 17. 12001

Piece
z palenteldeia bez 

przerw y

w ę n f a  j

drzewa ^
Nafio-j i 
Spirytusowe

otr/.ym no,
W  M A.GAŁYNIE

N. Diechtieriowa
K r e s i o n t ) k  8 0 * t t l a f .  1 -6 1 .

Otr zym in o  im talow e  
zasia n y do pieców  i 

kominków. 7221

»i

Fćlja Akc. T-wa Ros, fo ś r  Handlu.

Diejatie'
z k a p i t a ł p m  3000 0 0  rb. p r r y  niem 

K i j . -  • k ia  B iu r o  m i ir n lo z a
le ó « e  z  ni-a ś la r n ią .

przy jm uje  obstaiurkt r  d - e t i n y  
s' ecyalnoScł. P « a t  -fciurnni *b 
en.rgfczni zd .loi agenci, P1-’®1,6.
dnicy za p równy a n* prcwi£.Cvi
SprziMsje s ę terminowo n i w rąb 
wiernie l a s y ,  r ir ty -  materyałó 
leśnych, sosny, cęb/. r o sjz-ze 
dania na dogodnych warunkach ro- 
7<-atej wielkości m a ię ta i,  Foszu- 
kiw ne są p Cniędze ra b pot Kę de
mów i majątnów. Wobec rozSze 
rzeufa opertcyi oddział k jowaki po
szukuje energicznego wapóln'ka do 
oddziału pośrednictwa dla udziału 
w pracy. W\ m igine poważce re 

f^reoCyr. 10037
KreszCzatyk 14 m 3, telefon 359.

WaknedFa M ifusióskichI

„ G e n r e  T a i l l e u r “
dla chłopczyków i panienek, a tak 
te wierzchnie uprania są wykeny- 
w j*. tylko przez krz .zćóu poc 
kierownictwem zdolnego krojczego.

K. Maj kowska
Proi-szna 18. 12010

BIURO (.ACHOHKOWE

W . I  u s z e w s t l t g o
Kijów, PnszkidBka 10, tel 28-64

Stiłe prowadzenie 
racnankowości. Bi- 

V l j  lansy. SprawozCa-
"  nia. Re»lzye. Eks- 

pert. Tióaaczenir 
Przep:s na maszy- 

K s jls h .ig r  nacb. Uzyskiwanie
f i kredytów treliora- 

cyj. 1 inryfh. Po
rady w sp-iw .cn likwi acyi ma
jątków ud. el. ;u yskonsulći biura

S u A W s i i E  7  iśmmm 
P  M fa M

« .  8  n  K  I? L 6  W  A
a r a a n  ju i<  jk  8 4.

Tylko Co otrzymane różne płfitnp, 
bielizna stołowa, pończochy, Ikrfr- 
petzi, kełdry, bieliznę nię^ka, błe- 
watne iowary fabr. ińorosowa. 
firanki, tiul, m krycia tiulowe 
i peleryny. Szwaj-arskie i rosyj
skie hrfty, a także resztki ory- 
giosłr.-ego JariKił.wskirgo płótn* 
na poszewki, m ^ką, drmeką bie- 

, liznę i resztki baftńw najlepszych 1 
fabryk. Ceny fabryczne bezwa- 1 
runkowo stałe. |

 Drzewa opałowego
J .  POLUJANJI na Przystani 

Naniereżne Lu^ow. 17. Teltf. 22-82, 
Ceny nain. Prw s btrlin. najlepsze 

11425

Polski 
B kłid

M a ją te k  p o lak i do speredan' • 
gub. podolska, pov- LatyCiowski 

555 ozies. dob-ej zieai, na wjr*oo 
nych warunkach Zwracać się do 
biura „U. H. NieCz - ja-W le-zbicki 
i Brzeziński*. K jów, Pnsrkińska 11. 
od godz. 12 — 4. 11878

Oo sprzedania ”S'menthal.
Ceca 100 rb. za mtukę, poC-.ta Feł- 
rztyn, wieś Clunielówkt podoi gub., 

bie ‘ ' ’ ------Sobiesław Modzelewsk1. 12055

DO I ip p z rd a n lo  fo r te  p a n  gabi- 
n -Iowy. doory Ulica Tarasin - 

k i Nr 23 2 ) młeszk. 17. 12080

Poszukuję 16—II  ty a lę o -  r b . Dbd
pewną 2 gą zakłidnę. LybediK.i- 

Kl )cz, aterska 10, Kramer. 12158

frgiish ladywishrs de 
mi place Ja 

_  _ nu*ry 1P14
ln Kijów or enoircnmmt Excellent 
refertnies. W.-WasyiKowska 2> —10

15036

Englsh lady
wishes to g ve enghsh ltssors rx:e- 
lent rtiereąces. W.-Wa«y 1 kowsta
25 10. 120S.i

B i ą d c a
ur.Zlvk

IN1 ELIGERTNYCH,
O ilP O  " tE O Z I A L N Y C H  
P R A C O W R IK Ó W

■bojga pici poleca bez kosztów 
pośrednictwa 11594a

W apszaarskio Biuro
M oak. Z m iąa k u  G ia M o n a g s l 

p ra o o w . oapo m iod oia l I

Warsaśa.ŚMtolMBggjjjj

7 k. śledzie 7 k.
K*ólewÓ!e twiłżefw połowu ua-
i-8*)s-e, 7 Vop Sztuk* Bryndza 
20 k .  fu r t .  M r/ a z y n  V a a ! r k »
n a , W> . Wssyizawr P. 1863

rolnt, pietnatti leiŁi- 
praktyka w du-ych etLjątk.cb, 

z powłżaenii rt ferency»»i, f poszu
kuje prsady. Kijów, M.-Podw.li* 
15- 12. Me. bliski. 120* '
lo te lie o n to a  młoda os b .  peszu- 
• kuje c Ipowiedniego zajęcia. 6 kUs 
sz . b tn d l, j*zvkl teoretvC)r e. Ale- 
Ksandrewska 79 na. 1, Szymańska.

12L4S

Potrzebna HET
polak i rosyisk. E ja ie n n -  oferty 
w obu jęz sM ad ić w  A dm iaistr»cyl 
Dzień. Kii * pod D. K. 12165

t ś  CzystY, pszczelny, miody
S f i l 0 0  do p‘c ii * pierniki, prry-
J  r*ądy uszczi-ltra. sp 'z -
dzje Magaz n; Kjf.urs Canfr T wa 
Pazcielarsklego. W. Żytomierska 6

12108

Magazyn Obuwia
J a n a  S taA fc iew łcaa  poleca obu
wie męskie dams ie i di eCinne 
wł .cnego wyrobu. W.-Polw«lnz 1

12113

S uifen t pos-ukuje ’ ekCyi na wry- 
jazd. Im aA ki, kjow. gub. dla 

Piotra W. 11976

n y o a k i  symrnthale i szwyće 
U  Czyitcj krwi, róź’ . udeku nie 
drogo są do nab^fit w Helenowiec. 
kiej Hodowli by di* rasowego, W 
N. Cbanenkl (11. Moiowićłówka kole. 
P ZD 1K8i
| K u z y fe ! udy.ielam, sk ń czyl.m  krs- 
• R  k o w s k i e  k o n ^ e r w i t o . v  n» W i a  
ćoarość: L e w a n d o w s k a  Nr 21 ro  7 
dla Z K. 11990

B uro Rachunkowe Ret
„ J n y n  Pr * lr T r * ,<
I I IU  f  0  R e l n ic z r m  •  W ia a io y  
ro ta  stałem  p ro w zn -em rn  ra. hu-.- 
kow ości w  gr*i_oda itw ach ro layi b, 
załatwia w » z tliie  spra-*y wen dtą 
Ce w  zakres raCburkowośCi rolnej 
i posiada na składzie zapas ksiąte- 
i ‘ orm ularzy do rachunkowości. 
Cenniki i taryfę w y s^ łi aię ben  b

1 j b l a  K u ch n ia  K a t*  K obl«t P o 
la li, Fuadukioj *»ska 26 (w podwó
rzu). M E N O  I. Zup* jarrypo- 
wa z picraik.mi Ii. i i*.i z buracz
kami Pieczeń z chrzanem. Stny* 
ć’e w acaie grzybowym. Kotlety, 
tli. Ryż z tosem szedowym. 
fabrka w cleście.

Karrofle. Buraczki. 11893

Rządcaekofiom
długolctn'a wizeckstruuna P ra k ty k a , 
dobre świadectwa, po s tu k u  je  pa- 
a a d y  od pierwszego stycznia. Wia- 
douneść: Szepetówka, wołyńskiej gub 
Potte-restante J. K. 12157

A A A )  B iu ro  „Z.lęaki*, Wło* 
^ » '» » » J  dumierska 1, Warszawa. 
Świeżo prrybyły: Alzatka młoda
francuski; fraicuska 17 letnia szycie; 
druga 2 letnie 5w‘adectwo; uteii- 
gentsh z angiel*k>m; Aagklka do 
bry niemiecki. N cm, 1 azkota gon- 
podareta. Frc blanki 1 wychowaw
czyni. 12159

K raorcou ra, praatyaa w warszaw
skich i zagranicznych pracow

niach, przyjmu.e iamó*ienia na suk
nie po ci na h nlzkłih. Lwowsra 
3s ra. 5. 12184

u iz u K u ję  posady do zai tadu do- 
a r » ,  j  » a  stycie i krój Win

nica. Miaoi ” owski-Fro«pekt 78, Cho 
łyńska dla Z Z. 1117!9
W j r s t a t i . n k a  przygotowuje do 

g zyun , fra , niem. Krm- 
rjt ty lit . h>t. poL Żylzźska 41 ra. 
36 n i 3 -  5 12173

gitudanT pol-k przyjmie od styc* 
J  ma kondycyę I oerta Luhar
Wołyń, A. Rcgcwski 1218C

H u u j n s i ą t i a  3 pok»je z egrzi 
u  w m .m  paraw em , oscb n ew ejL d  
ironiew e O ć o łw ie d a ie  i*  b un 
KreszCzatyk 27 m. I  1^-7

Kupuję na ekspert
ibcżr, nzaivi a. mąkę, otręby, ma
kuchy, kr co fn ą* auli one ptack 
zie mrosczam. cj koryę i t. p. pro- 
- — ty. L* M ik u D k 1! Lubicz guh 
pł icka, Aleksandrów pogr. gub. 
warsraw., Leibitsch— Thorn Niewcy

12178

S i l i ł
w wic, Zna wybo
rze S .  ■ u m i l .
tiir. 4iidw Kreaz 
czatyk >Ł 9. 12176

Mohylów— Podeiski
Prenumsrata l spriodui detaliczna

t,Dz!Bn,ila klj ws^Iegu’*

m  C a i k l m r n l  „ F p k n ę o i * "

p . U z n a ś s s la g a .
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k  mmmAmtssmgfesses
D O .n  I & M R O W i !  -K O N  F E k C Y J P i Y

z a w i a p a m  a  j ą  o  n a d e j s c .u  d o

W S Z Y S T K IC H  .D Z IA ŁÓ W  M AGA2 YNU 

W IELK IE G O  W Y B O R U  N O W O ŚCI N A 

. P .Ę  NE I P R A K T Y C Z N E

PODARKI GWIAZDKOWE
CENY 09A1YJNE

1 2 1 3 5

S P E lY A U .a  KATALOG GWIAZDKOWY v> y _ y l a m y  n a  k a ż d e  ż ą d a ń 'e .  

WYSYŁKA PR Ó B, K A T A L O G Ó W  I Z L E C E Ń  PO N AD  12 R b. — BE2 PŁAT NIE.

1 'J~ -ił iVv

. S m

60 i 30 silne traktaty. 7 5 2 4

„ O  I L - P U L L CC
Towarzystwo Rumely

Je d y n e  tra k to ry  o p a l a n e  s * ; w e rw o n ą  n a fta  * ir* jt* ć iZy  jr o d u lt ) .  Z  s i e l i  i* j l ic ib y  t ia k t ró w  
je d y n ie  „ O I L - P U O L *  1 z o ju ł  p cch leb a ie  w y r ó z n o iy  przez B i u r o  m echan lei ro ln iczej w  s;>e- 
cya ln cm  sp raw o zd an iu  (sp raw o zd an ie  ze sp o stiz rz e ń , ro b  on yth  podczas ekgk u rsy i, n - d  f r a t ą  
tia k to ró w  ro ln iczych  n a  południu R o ty i)  ja k o  n a jr a c jo n a ln ie j i z najWpgzcrgo m a t> r / a łj  z b u .o -

wana yut.

T r a k t o r y  m o c ą  o g l ą d a n e  p r z y  n a s t ę p i  j v y c h  s l a c y z c f c :

1) Biała Cerkiew P Z.
2 )  K o l e n d r y  ,

3) Wapnlarka .
4) Koz*at/n I przy wMu innych sla^ya fi

5 ^ '  O g i e r ó w  R e p r o d u k t o r ó w
Czystej krwi angielskiej, A cgknorm anćó r ,  B J o n e~6 w, Norf.Jkbretonćw i Perszeroiów  oraz kilka

dziesiąt klaczy impoHo Tinycb, wierzchowy:h  i zaprzęgowych na sezon kopulacyjoy sp owadzil

„ N o w y  T a t t e r s a l l 2*
M. Konopnicki i W. Cybulski. W arszasa, Trębacka Nr i r .  Litewska Nr 3.

,,,,,,

OSZCZĘDNOŚĆ PRADO 753

:.....

Towarzystwo S €  HUCJCjEJlT i jS -ka
Kijów, Puszkińska Ne ć> Telefon 73. 1 1 7 1 5

■B B

i

w i  aa tein i » k m a »>  kyC!> palsk łegw i litewskiego w  pnełziaiai ap*. 
w euzianege przez iwfad<*w naecznycbBiblioteka pamiętników

Bibliotek? pamiętników obejmie ebsaa; Całej dawnej Rzeczypospolitej Polskiej

Biblioteka pamiętników o4m euBjrch *tr»nnictw 1 różnych poglądów .

R f r h t o L o  n a m ip tn itn i i/  ksid7  p*?i,*m,k • H acow’\ny fc*dz« p «e z  jedne-* * najw>bi mej»*ych w#
C J l I U l P U  j ld ł l i i ę l l l ln U f f  torykdw i uczenych ptiu lco  i opatrzony trettl-o przedmową.

t iM l f l lo k o  n cm in ‘ -| l  'tUi w ydaw nictw o peryOu/Czne wychodź* raz na m iesiąc w form acie ksląi
D i w l I U l j n i l  i l u l I l I t j l l l l l z U n  kowym , objętości łsOC—2K  str. druku z licznym i p « t r * ł i  * *  I llustraCysw*

D i h l i n ł f l l r a  n c m io T n S ir n u r  ^  “‘ bU N K I PP Z L D 1T .A T Y ; w Kijowie roez. ffb 8, p ó łiecrn le  rb, 4 kw rrDID II0T8K2 P a m iąT l l iK O W  2 J » gran icą  ,b ' lQj pótro«*»nie rb. 5, kw ailaln ie  rb. 2  *0.

O ik l iA le L a  M am in łn ii/ń iu  *>!< W M B n m a -a ie r ś o  „.OjHo l « I U  K ijem ek ioge“  rocznie rb lB i b l i o t e k a  p a m i i p i K o w
Prenumeratą przyjmują: Admlnistrac/a „Bibliom k i  pU . l ł i * i * * i k i * ' \  Wilno, prospekt t to ter 

akt Nu 28, oraz Adminlstracya n Dzii> n n ik w  K i j o w c k i o g o 1* w Kijowie, Kreszczfttyk No 38

■ a a z a g U a w y  p ro s p e k t  no l ą ś t n l *  b e z p ła tn ie . 560

.^ * 2 ' '<
# 4 .. ■ •
i : &Ó .fi.-'... ‘f,

l i t e *
■W

i s s ,
Waz żelazny za składanym: 
zzrz... lanymi kMcfkanry

i i .  i .
KKE5ZC7 *TYK 22. «

wyuczał ffiramuruH rempiaaoniti fina. 
P o w ie trz n e  e le w a to ry ,

sk ład a jące  sd u ritftę  p rz y  p om ocy i  robotnika.

R u s I o r , P r o c t e r  &  Q -ot
L o k o m o tile , lo k o m o ty w y  d ro g o w e  i d ;  o ki, m łbcaraie 
p a ro w e  z b o to w e  i konicr y i o w r .

j L ł 9  ,̂h'STłt siBwniii rzedowe i wie*
lo rzęd o w e  picłndd i p rzeryw a* 

czc d o  buraków  i z b o ia

B ^ f e .g l & l b r i  M otory  ja fŁ o w e  sta le  i lokom obile no*
S ^ w w a  S a l a i i *  w ó u le p s z o ie , ekonom iczne i p ra w ie  

bez dymr*.

R . A . L is tew  & C-o*  g ie lsk ie  do 
ru ch u , w y* iłene

M locarn iekokrn e, ki** 
ra ty , s ieczk arn ie  bęb*

Piei^i, ppyszcze, w ągry  
ntdkre i suche liszaje, 
swędzenie, k r osty B wszel
kiego rodzaju nieczysto
ści skóry leczy i usu w a  
najradykalniej rozpowszechnione i u* 

znane przez powagi lekarskie

MYDŁO ks, KNEIPPA. |

g  r y  s I  u J V  

O d *o k u  1 3 7 7 .  

kolczaste ‘sTIiowm'̂ 1

K  K l i L ^ O

Alu. T-wi

RUDOlF MflLLER w
K I J Ó W  

J f  t a A a k  a  -4/s g

oisało

oayB^Ty^nalllao^
D«p«tM

JratWllllK*-. 
telefon Nt AS

SPLOTY

iO O T i s f t Y r f o w E S. n A  . -i/

3539

m leks, ła tw e  do u życia , lekkie  
w  d zia łan iu , p ięk n e j fo rm y.

M. Wolski I Sp.
n o w e

C ham pion m a r z y . * y  * u i w j u .

S a ib t i io la e r  Sk O-o im,

Pensyonai „S^arrjfa”
Zakopane, ul, Krapówki,

pod nowym  zarządets. oraz stałym  nadzoren_ lek an k im  na m iejscu. 
W ilia gruntownie odnowiona. — Meble, I ó A i ,  pościel nowe. — Pokoje 
s io n ed n e  z pięknym  widrk^e m na górv. — Korytarze ogrzew ane. — K a
na l izac j i  a. — Ł sz le rk a .—Telefon.—Kuehn n w ykw intn i. C eny przystępne.

JUROKSIL
BEZ CHLORKU,

BEZ SCOY,
BEZ hyOŁA 

%tJi PIERZE 
BIELIZNĘ

PATZkA 
'TO kop.

PRAWDZIWy
t i/ !k o  

OPATRZON’/
TA ?A3R. MARKA 

l
WAŻNE OSTRZEŻENIE!

., Z powodu Wtet&icgo zapotrselt*
Wania •Juroksituwiele firm pod• 
rabia etykiety i opakowanie, nu co 
rwracamy awagę kupujących i pro
simy tądai go wsadzie tylko i 
n u r S  JU R O IA T * .

P ołodU ow ą Btoduą r t  ■ r r t lr t  H in d lu  T o w a n a fi. UplcezacmL

piaftu- 
n a  I ' R C h e r a .

Cieszące się omanie®: Kkstyrpatory, kultyv&tory fAta^aR*

WiASNEJ fabryki.

M a s z y n y  d o  p r z y r z ą d z a u i a p a s z y '
n- J ^ - ę k t t g e J  a n g i f d s k k ]  f a b r j i k l

B A H F O R D A
S i e c a k a e n i b ,  ś r ó t o u r n i k i  R u p i d  i w  y t ł e  

l . b  k t m t i a  w a n e  z  g n i o t o w n i k a m i ,  t i e k d f z e ,  
r o z d r a b i a c j r c  do 

k u c h ó w  i  g n i a t o w n * .

J c i  u o  o w i *  r k o s z t u j ą  

d r o t r j ,  n  i  ) n n t ‘ ( g o r s z e  

w y r o b y  D i a ' e g o  r a d z i m y  

l o l n i k o f t i  t e  k u p o w a ć  ( 

b y l e  c z r g o  p r z  d  o b e j r z e -  

n ’ e m  u n  s M i o d t i a s  
4 1  w  n o 1 t j  w ł l k i e j  b a l i

STAŁEJ V, YSTAWL

MASZYN BAMFORUA.
W I A Ł  S I E  U m i u L K  C Ł A Y T O S A .

PAROWNIKI
„ N O W A  REFORWi  A » - „ G 0 S P 0 D  A R 2 ‘‘ |
c i a j p r a k t y t z n i » j  u  z s d z  >d c , p a k u ją  n a j a ł y b d e j  i n a j a i u ż . - j  t r w a j ą

S 0 H T 2  t f f t l K I ,  DO  Z I E « * t U h Ó V .  P I O N K I .

Skiad maszyn, narzędzi rolniczych, nawozćw 
cztuczayck STANISŁAWA TARGOŃSKIEGO
w Busrynee posiada: p ługi, brony, słowniki, w ia ln i ,  m łynki, try jery , n*i- 
Siyny. Żniwne, kenne m łocar- ^ r ir > Ś a lc t % a r n *  na " u b-
•de i m ac narzędzia rolnicze. ■ * fc O u Ja lŁ t llw  1 0 4 0 1 0 1 - - 'U .  podolską 
F*bryk „K oi»p* 9 t . . .  w  A m eryce, (lokom obile, B>łoca*nie 
iii M-tocarń" “  • II* L 'L j?50  z automatycznymi samopur z v cC-ami 
’ powietrznym i clr.walari._ai dz aiomy, m aszyny do budow y dróg 
gruntowych, eam erhady parow e i fa k to ry  benzynowe, pługi pakowe

t a m i  o  az  Ł u ta r a o b i l e ) .  Towarzystwa Akcyjnego Ta- 
Jeusz Kcwaiski i A. Trylski
i j  oko nowych Bawnorda, najnowsze; kcn^trakCyi kultyw atory sprężyn »we 

j gStązhk1 , udoskonalone w at;-ugn iatać ;;: C ainpbella  l w ały-ryu gle  t pierś 
{ Cieniami z 2-ch P o n f l l b !  n* Ż£*' P n n t i  wskazane w  katalogach

złożonymi). U u H l I I M  daa a U o d j  z w yjątko m  w yrobów
T- I B f l - j a  obliczone franco sta c y t  oznrokutorowej k j le i  
bryk ■> odbterająCigo A d res: poczt. 1 tele^r. R a ch ^ y 1
T srg rn sk ih 70.H2

W A R S Z A W S K IE  BIURO

JK elioracyi Rolnych
inśynie** R. Stodolski

! przen’esicne zost.ło  eto mtast* U A w n e  w oł. gub B iu to  istaieje od 1830 
rozu, w ykonyw « w szeikie roboty w  zakres m choraCyl rolnych i wodnic- 

|tw a wchodzące. A d res: Rów ne w oł. gub 1500

I P ^ o s i ą  s i ą  p r i e k o f i a ó  ~ ____________ __

f a r b i a r n i a  i  p r a ln ia  c h e m ic ź a a  S
S z a n o w n a  P a n ie  I P a n o m la l

J e d y n a  w  K i j u w . e  p o l s k a  
F u n -

du-
  N r 2 0 .

t 'o ) e C a  s w e j :  s - c c y a l o e  f  r s o w a n i e  d a m . k t e h  su k ien ,  m ę s k i c h  u b r a ń  b e z  
p r u c ia  w e  w s z y s  k i c h  n tn -m y c h  k o l o r a c n  ł  r b a m t  t r w a ł e i a i .  J s p e c y a l c i e  
c h e m ić - z a ie  u c z y s z c z k ,  p i e r z e ,  d a m s k i e  s u k n ie  b a l o w e ,  s o a e - o w e ,  m ęskie 
t w s z e l k i e  u l r a n < a  b e z  z a p a c h u  i n i e  t,-aCą p o ł y s k u  i f a s o a u .  M *211 w i e  
na jtan ie j .  K .  B o g a c k i -  1 1 H4 3

C h iń s k i  m i g s i y n  h o i b i t y
T .  i .  K O M A R O W A

K re sz cz a tyk  AA 48.
S p r z c d a i detaliczna po cen ach  h u rło n

,“ *a 1’opoWa, Gubkina, K im..uzniecowa, PeHown. Bot 
kina, Wysockiego^ DieiŁeatjcwu i  in. firm . je 

dyny m agazyn w  Kijow ie, gdise

r y o h i

K a v

C e n n i k i  i opisy darm o.
TGW. AKC

1. Kowalski i A. Trylski
m  Warszawa, IMiodo îa 4. W^no, S-to J»T*ka 32

M oskiewski magazyn |£ jf p M m n i M r s »  
rzeczy futrzanych aw «M

K . j 6 w ,  l l i u h a t o w s k a  N r  11,
O t r z y m a n o  ■wielki w y * - ó r  n lM r ł i t t a a i tS fy ch  
R  e o z y  F w t r a a n y c h .  Gotowe futrzane 
kołnierze i mufki Prz> m*g. włas  ’  pracowaia 
Dobier., farb. i in. r^Loty pod cacb, doicrtm .

iest palona i m ielona za p » ’noCą mr,- H o l t n J e r a k L  Jep-
szyny elektrycaucj w  obecności kuau- A d K a u  szych iirra  od 1  rb. 
iacego. S s a r u g a t f  w lasuego w jro b iu  _ . 20 kop,

h e r b d t i t i k r ,  k a r m e l k i ,  c u k i e r k i  o w o o o w e  
u Z k l i D l d u d .  5 lu- W yro b y cu k i e r  a.Cze: G. B orm aaa, S iu  i S-k l. 
m  JS2 f  " *  I  K r o m s k i r g - j  i in. l e p s z y c h  f i r m .  Z aw sze ś w i e ż e ,

Pp. k u p u ją c y m  h e rb a t y ,  k a w ę ,  w y r o b y  Cukiern iC jte , k a k a o — d o d a j e  » i ę  p r e -  
tui m  2  w i e l k i e g o  w y b o ~ u  w s p a n i a ł y c h  r z e c z y ,  S ta le  p o s i a d a n y c h  n a  a k ła -  
I z ie  lub też rabat w  g o t ó w c e .  M e b l e  V  m b u e o m .  I p a r a e r a n y  g o 

t o w e  i na  obstalunek 7 32

Nietna
więuB]; Wilgoci I zimnych

o g r z e w a ń  i  i  s u S z e n a

mieszkań
jedyny rady
kalny aposób 

34a

P I E C E  na^ 0W8 ■ sjiifyfusawe
■ MBM jjjj gWą{Jn j djoju,

W polskim m agazynie naczyń goap odarak ich

St. Powrołiiiskifcgo tiJ‘Sk *£“ “ “■■
F«4ikto r odpowiodmlny Zygm unt M ostoaiskl. D r u k a r n i a  P o l s k a  w  K i j o w i e ,  K r e a z c z a t y k  J Ś  3 ? . Wydawca Antoni ZioisA tki.


